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Sowiety dają światu nowe krwawe widowisko 


Balszewia 2e swoich marszałków robi pospolitych szpięgów 


MARSZ. 'TUCHACZEWSKI 


Moskwa. (PAT.) Ag. „Tass“ po- 
daje: 

k Ogłoszono tu następujący komuni- 
at: 

Zakończone zostało śledztwo i prze- 
kazana trybunalowi sprawa Tucha- 
czewskiego, Takira, Uborewicza, Korka, 
Fidemana, Feldmana, Primakowa i 
Putny, aresztowanych przez organa 
Komisariatu Ludowego Spr, Wewn. w 
różnych okresach czasu. 

Wszyscy oskarżeni są © naruszenie 
obowiązku wojskowego (przysięgi), 
zdradę ojczyzny, ludów Z. S. R. R. i 
„Cczerwonej” armii robotniczo-włościań- 
skiej. Materiały śledztwa ustaliły u- 
dział oskarżonych, jak również Gamar- 
nika, który popełnił samobójstwo, w 
akcjach przeciwko Sowietom z kieru- 
jącymi kołami wojskowymi jednego z 
państw obcych, prowadzącego nieprzy- 
jazną wobec Z. S. R. R. politykę. 

Będąc na służbie szpiegostwa woj- 
skowego tego państwa, oskarżeni sy- 
stematycznie udzielali kołom wojsko- 
wym informacyj o stanie armii „czer- 
wonej“, prowadzili działalność sabota- 
żową dla osłabienia potęgi tej armii, 
usiłowali przygotować na wypadek na- 
paści wojskowej na Z. S. R. R. klęskę 
armii „czerwonej“ i starali się przy- 
czynić do przywrócenia w Sowietach 
władzy wielkich właścicieli ziemskich 
oraz kapitalistów. Wszyscy oskarżeni 
przyznali się całkowicie do winy po- 
pełnienia przestępstw, które im są im- 
putowane. 

Rozpatrzenie tej sprawy następi 11 
czerwca na posiedzeniu przy drzwiach 
zamkniętych specjalnego trybunału 
Sądu Najwyższego Z. S. R. R. pod prze- 
wodnictwem Ulricha i przy udziale 
członków sądu: zastępcy komisarza 
ludowego obrony Z. S. R. R. i szefa sił 
powietrznych armii „czerwonej* Alks- 
nisa, marsz. Zw. Sowieckiego Budien- 
nego, marsz. Zw. Sowieckiego Blue- 
chera, szefa sztabu gen. armii „czer- 
wonej'* Szaposznikowa, dowódcy wojsk 
białoruskiego okręgu wojskowego Ce- 
lowa, dowódcy wojsk leningradzkiego 
okręgu wojskowego Dybenki, dowódcy 
wojsk północno-kaukaskiego okręgu 
wojskowego Kaszirina i dowóday 6 
korpusu kawalerii kozackiej im. Stali- 
na Goriaczewa. 

Berlin. (Tel. wł.) Donoszą z Mo- 
skwy, że komunikat oficjalnej agencji 
o postawieniu przed sąd wysokich do- 


wódców armii „czerwonej* nie wywo- 
łał żadnego ździwienia. 

Jedynie oficjalna „Prawda“ i dzien- 
nik kół wojskowych „Krasnaja Zwiez- 
də“ komentują komunikat starając się 
podkopać popularność w armii areszto- 


wanych. Z wywodów „Prawdy* wyraź- 
nie wynika, że koła oficjalne chcą za 
wszelką cenę zohydzić oskarżonych. 
W sferach urzędowych twierdzi się, że 
aresztowani generałowie chcieli prze- 
prowadzić zamach stanu. 


Marsz. Tuchaczewskiemu,Putnie, Jakirowi, Korkowi i innnym grozi kara śmierci 


4W kołach dobrze pointormowanych 
liczą się z wyrokiem śmierci, ponieważ 
oskarżeni sądzeni będą na podstawie 
tzw. prawa Kirowa, które nie przewi- 
duje apelacji i domaga się natychmia- 
stowego wykonania wyroku. 


Aw. Kowalski wytoczy proces rodzinie mordercy n. Kędziory 


Pełnomocnictwa synka, 
nęły — Ponieważ z pow 


Łódź, 12. 6, Jak sie dowiaduje- 
my. wdowa po zamordowanym skry- 
tobójczo przez Żyda Welwela Szczer- 
bowskiego w Brześciu policjancie, śp. 
Kędziorze, p. Bronisława Kędziora w 
imieniu własnym oraz  osieroconego 
synka, a ponad to brat zamordowane- 
go p. O. Kędziora, który był również 
na utrzymaniu zamordowanego poli- 
cjanta, przesłali adw. Kazimierzowi 
Kowalskiemu w Łodzi pełnomocni- 
ctwo cywile o odszkodowanie prze- 
ciwko Żydom w Brześciu. Upoważ- 
nienia te nadeszły w dniu wczorajszym 
do kancelarii adw. Kowalskiego. 

Wobec tego jednak, że — jak o- 
świadcza agencja urzędowa PAT — 
prokurator wystąpił ze skargą jed: 
nie przeciwko młodszemu Szczerbow- 
skiemu, który nie ukończył jeszcze 21 
lat, a sprawa przeciwko jego ojcu zo- 
stała umorzona, adw. Kowalski nie bę- 
dzie mógł, niestety, wystąpić na pro- 
cesie z powództwem cywilnym, a to z 
tego względu, iż procedura sądowa 
wyklucza możliwość wnoszenia po- 
wództwa cywilnego w procesie, w któ- 
rym oskarżony nie ukończył 21 lat. 
me Y 


Niebywałe upały 
w Niemczech 


Berlin. (PAT) W dniu wczoraj- 
szym temperatura w Berlinie doszła 
do 36,3 st. C. w cieniu, przekraczając 
tym samym wysokość temperatury 
najgorętszego dnia czerwcowego od 80 
lat, która wynosiła 35 st. 


Antysemityzm w Ameryce 


Nowy Jork. (PAT). Na dorocz- 
nym zjeździe oddziału żeńskiego „A- 
merican Jewish Congress" w Nowym 
Jorku wielu mówców zarówno Żydów 
jak i chrześcijan podkreślało widoczny: 
wzrost prądów antysemickich w spo- 
łeczeństwie amerykańskim. 


Duńscy dziennikarze 
przyjechali 


Gdynia. (Tel. wł.) Na pokładzie 
motorowca „Piłsudski“ przybyła wczo- 
raj z Kopenhagi wycieczka dziennika- 
rzy duńskich, xazem 11 osób. Uczest- 
nicy wycieczki są poważnymi dzienni- 
karzami i publicystami, reprezentują- 
czymi czołowe dzienniki skandynaw- 
skie 


żony i brata śp. post. Kędziory dla adw. Kowalskiego już wpły- 


` em cywilnym na procesie przeciw nieletniemu mordercy 
wystąpić nie będzie można, adw. Kowalski w imieniu całej nieszczęśliwej rodziny wyto- 
czy oddzielny proces Żydom za szkody moralne i materialne 


Nłody Żyd Szczerbowski, oskarżony © 
żabójśiwo śp. Kędziora, nie ukoficzył 
właśnie tego wieku Nre jest nat 
miast wykluczone, iż adw. Kowalski 
w imieniu całej rodziny 


witoczy Oddzielny proces Żydom za 
szkody moralne i materiaine. 

Według doniesień urzędowej agćn- 
cji „Iskry“, proces przeciwko zabójcy 


Kędziorów | ma się rozpocząć 15 bra. 


Welwel Szczerbowski mordertą - 
ś. p. posterunkowego Kędziory 


Mordu dokonał nożem rzeźnickim — Ojciec mordercy bę- 
dzie odpowiadał tylko za uprawianie potajemnego uboju 


Pińsk. (PAT). Jak się dowiadu- 
jemy ze źródeł miarodajnych, na pod- 
stawie zeznań całego szeregu naocz- 
nych świadków, zabójcą posterunko- 
wego policji śledczej Kędziory w Brze- 
ściu nie jest Ajzyk Szczerbowski, a 
tylko syn jego 18-letni Welwel, który 
w śledztwie przyznał się do mordu, 
wyjaśniając, że czynu dopuścił się po- 
wodowany chęcią zemsty za odebranie 


mięsa, pochodzącego z potajemnego 
uboju. 

Zabójstwo według zeznań Welwela 
zostało dokonane nożem rzeźnickim, 
który odnaleziono. W stosunku do Aj- 
zyka śledztwo umorzono. Jest on .po- 
ciągnięty do odpowiedzialności tylko 
za zawodowe uprawianie potajemnego 
uboju. 


Z frontu walk w Hiszpanii 


Wznowienie ofensywy na Bilbao 


Na froncie madryckim wojska rządowe odparte 


Paryż. (PAT) Korespondent Ha- 
vasa, który zwiedził w raj pozycje 
powstańcze na górze Lemona stwier- 
dził, że pozycje te są nadal w rękach 
oddziałów gen. Davili. . Położona na 
południu miejscowość Lem 
owana została przez Ba 
cofnęli się na zbocza gól 
łudnio-wschód od Sedia. 


Siguenza. (PAT) 


Wojska gen. 
Miaja, a m. in. oddziały brygady mię- 


dzynarodowej, nacierały wczoraj na 
Utano, na zachód od drogi do Aragon 
i północ od Trijueque. Kr 
gień karabinów maszynowych i arty- 
lerii powstańczej zatrzymał natare 
po czym wojska rządowe znalazły się 
w edwrocie. Za brygadą podjęły po- 
goń oddziały powstańcze, biorąc wiełu 
jeńców. Straty wojsk rządowych się- 
gają 500 ludzi. 

Bilbao. (PAT) Ogniem karabi- 
nów maszynowych wojska rządowe 
strąciły jeden samolot powstańczy pod 


Lurgorri na odcinku Amurio, drugi 
zaś w pobliżu wzgórza Gorbea na od- 
cinku Bernetin. 


San Sebastian. (PAT) Kilka 
eskadr bombowych powstańczych, ©- 
chranianych przez znaczną iłość sa- 
molotów myśliwskich, ukazałó się 
wczoraj o wschodzie słońca nad forty- 
fikacjami, broniącymi dostępu do Bil- 
bao, Miejscowości Galdacano; Orduna 
i Barambio były silnie bombardowa- 
ne va spotkanie eskadr powstań- 
wyleciały samoloty baskijskie, 
lecz zostały zdziesiątkowane ogniem 
karabinów maszynowych. Akcją lote 
ników popierana była przez artylerię, 
która zniszczyła szereg pozycyj nie- 
przyjacielskich. Na północ od San Pe- 
layo niektóre pozycje zostały już we 
wczesnych godzinach rannych opu- 


pad 


szczone przez przeciwnika i zajęte 
przez oddziały powstańcze. Akcją 
lotników powstańczych i artylerif 
trwa. x 
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Od redakcji 


Odpowiedź na sprostowanie inż, 
Waligórskiego, dyrektora Ubezpieczal- 
ni w Łodzi, ze względów technicznych 
zamieścimy dopiero w numerze ju- 
trzejszym „Orędownika". 


co piszą inni 


Lydowska 
mobilizacja 


k yroku w procesie mor- 
dercy Cha: lewicza i napiętnowanie 
kreciej roboty żydostwa polskiego kie- 
rującego się nienawiścią do państwa 
i armii zmobilizowało Żydów. Jak do- 
nosj prasa żydowska: 


wydana zosta- 
acje reprezen- 


„W najbliższym czasie 

nie przez żydowskie organiz 
tujące warstwy polityczne, gospodarcze i 
zawodowe odezwa do ludności żydowskiej, 
ktora omówić ma wypadki dni ostatnich.* 


Równocześnie nasz korespondent 
warszawski (w) donosi, że 
„wczoraj z inicjatywy posłów i senatorów 
żydowskich odbyło się posiedzenie partii 
i organizacyj gospodara którym 
to posiedzeniu zebrani 
wość utworzenia reprezenta cji polit 
żydostwa w Polsce, Do organizacj 
zgłosiły się odrazu rozmaite parti 
się dotąd zwalczały, jak „Aguda”, „M 
rachi*, rewizjoniści i syjoniści, Wybra: 
komitet, który ma się zająć rozszerzeniem 
ram organizacji. Na uboczu pozostaje tyl- 
ko socjalistyczny „Bund“. 


Jeżeli do tych wiadomości dodamy 
podane już przez nas odezwy P. P. S. 
i „Bundu“ oraz Zjednoczenia Żydów w 
Polsce łatwo zrozumieć, że nastąpiła 
gwałtowna mobilizacja ogółu żydostwa 
polskiego. 

Na czym polegać będzie ta mobili- 
zącja i jakie będą jej zadania? 

Pośrednio znajdujemy odpowiedź 
na to pytanie w prasie żydowskiej, I 
tak syjonistyczny „Nowy Dziennik” pi- 
sząc na marginesie procesu Chaskiele- 
wicza o zwycięstwie prokuratora i po- 
wodów cywilnych dodaje: 


„Zwycięstwa to polega na tym, że Chą- 
Skielewicza narzucono nam, Żydom, prz 
mocą, że wraz z nim narzucono nam cu- 
dzy grzech: hołdowanej zasady zbiorowej 
odpowiedzialności, — że zarzucono spol 
czeństwu rasie żydow 
skiej inspirowanie nienawiści do Palski i 
do pols ji. Zwycięstwo tezy powo- 
dów cywilny. na tym, że wbre 
faktom, wbrew woli i intencji społeczeń- 
stwa żydowskiego w Polsce związano 0s0- 
bę Chaskielewicza z tym społeczeństwem.* 


D to więc chodzi! Żydzi starym zwy- 
czajem, kiedy fakty i rzeczywistość 
przygważdżają ich podziemną działal- 
Lość, odcinają się od nich i usiłują 
zrzucić ciążącą na nich odpowiedzial- 
ność, 

Żydzi w swej bezczelności pragną 
wmówić, że Chaskielewicza siłą narzu- 
cono społeczeństwu żydowskiemu. 
lowskie metody. 
ydowska nie może ujść 
uwagi społeczeństwa polskiego. Wy- 
rok sądowy orzekł prz Ż, że „kara 
wymierzona osk, Chaskielewiczowi by- 
najmniej nie ma charakteru li tylko 
odwetu, a jest reakcją, skierowaną ku 
obronie społeczeństwa”, 

To też słuszna jest uwaga „War- 
szawskiego Dziennika Narodowego", że 


„byłoby karygodną ślepotą, gdybyśmy nie 
zdawali sobie sprawy z tego, że żydostwo 
godzi w jego moralne i materialne podsta- 
wy (społec twa polskiego — ze) i że 
nadszedł 

Wyrok w spi 
mistrza Buja 
co do tego 7 


powinien rozwiać ostatnie 
udzenia.” 

ację żydowską społeczeń- 
skie odpowie dalszą, stanow- 
czą i solidarną walką z żydostwem. 


Premier czechosłowacki 
jedzie do Rumunii 


Praga. (PAT) Dnia 13 bm. wie- 
czorem premier Hodża wyjeżdża z ofi- 
cjalną wizytą do Bukaresztu, która po- 
trwa dwa dni. Rozmowy w czasie wi- 
zyty Hodży będą nawiązaniem do roz- 
mów z czasu pobytu premiera Tatare- 
scu w Pradze. Charakter tych rozmów 
przede wszystkim będzie gospodarczy, 
ym świad że z premierem Ho- 
yjeżdża biura ekonomiczne- 
rady ministrów Biter- 


dżą 
go prezydium 
man oraz sekretarz generalny Centrum 
Fkonomicznego Małej Ententy Vavrec- 
ka. s 


16-lecie,„Bratniaka” Politechniki Lwowskiej; 


Studenci Politechniki Lwowskiej obchodzili 
Pomoc Studentów Politechniki jest organizacją, 
Majątek „Bratniaka”* 
cz członków 70000 zł, 
„Bratniaka*, mieszka 550 studentów. 
ły wiclu dawnych członków organizacji, przybył m. in. także dawny prezes „Bra! 
niaka", wiceminister Spraw Wojskowych gen. Litwinowicz. 


„Bratniaka”*, Bratni: 
całą młodzież tej uc 
czenia roczne na r: 


własnością 


w dniach 5 i 6 bm. 75-lecie swojego 
skupiającą 
sięga 2,5 miliona złotych, świa 
w dwóch domach, które są hipoteczną 
Uroczystości 75-lecia zgromad: 


— Na zdjęciu gmach 


Politechniki Iwowskiej. 


Liceum matem.-fizyczne i humanistyczne 


Gimnazjum Męskie i Szkoła Powszechna 
Zgromadzenia Kupców m. Łodzi, ul. Prez. Narutowicza 68, tel. 115-31 
przyjmuje zapisy kandydatów. 


Egzaminy wstępne odbywać się będą: 
16, 17, 19 i 21 czerwca r. 

w Liceum — w dniu 19 czerwca, 
n 44658 


w Szkole Powszechnej — w dniach 
b. — w Gimnazjum — w dniu 17 czerwca r, b. 


Dyrektor Antoni Idźkowski. 


Zaburzenia powstańcze w (zacharze 


Oddziały powstańcze mordują policję mandżurską i rabują 
składy z bronią 


Londyn. (ATT) Z Szanghaju do- 
noszą: z 

Szereg dziennikarzy chińskich do- 
nosi o poważnych rozruchach w prow. 
Czachar, skierowanych przeciw japoń- 
skim i mandżźurskim oddziałom. 

Powstańcy zajęli m. Szandu we 
wschodniej części prow. Czahar. Miasta 
Dołakajmiac, o 14 klm. od Kałganu i 
Ułantrata również znajdują się w ręku 


powstańców, Mordują policję mandżur- 
ską i rabują przede wszystkim składy 
z bronią. 

Czwarta dywizja wojsk mandżur- 
skich, która znajduje się w rejonie ©- 
garniętym przez rozruchy, prowadzi 
zaciekłe walki z powstańcami. Dzien 
niki chińskie piszą o szerzeniu się roz- 
ruchów z nieukrywaną sympatią. 


Nie będzie „Frontu Wolności” we Francji! 


Francuska Partia Socjalna plka de la Rocque'a wypowia- 
działa się przeciw inicjatywie Doriota 


Paryż. (ATE), Usiłowania, zmie- 
rzające do utworzenia frontu antyko- 
munistycznego pod nazwą „frontu wol- 
ności“ należy uważać za rozchwiane. 
Zarząd Franc. Partii Socjalnej płk. de 
la Rocque'a powziął uchwałę przeciw- 
ko wstąpieniu do tego bloku, aby nie 
utracić swobody dżiałania. Jak wiado- 
mo inicjatorem utworzenia „frontu 
wolności* był prezes Franc. Partii Lu- 
dowej pos. Doriot. 

Paryż. (PAT.) Stanowcza uchwa- 
ła rady naczelnej Franc. Partii Społ. 
odrzucająca oferty Doriota przystąpie- 


nia do „frontu wolności”, wywołała 
wielkie wrażenie na prawicy francu- 
skiej. 


Rada naczelna Partii Społecznej, ob- 
radująca pod kierownictwem osobi- 


stym płk. de la Rocque umotywowała 
swoją decyzję w sposób bardzo cha- 
rakterystyczny. Stronnictwo to liczy 
obecnie na rozpadnięcie się frontu 
„ludowego”, tj. na oderwanie się ele- 
mentów patriotycznych. Utworzenie 
więc „frontu wolności“ mogłohy tylko 
umocnić poczucie jedności lewicy. Par- 
tia Społeczna wierzy w pokojową li- 
kwidację prób Bluma i nie chce dopro- 
wadzić do walk ulicznych. 

Następnie płk. de la Rocque pod- 
kreślił, iż Franc. Partia Społ. må 60 pet 
robotników, włościan i urzędników i 
nie chce'się wiązać z dawnymi elemen- 
tami prawicowymi, które dotychczas 
zgłosiły swój akces do „frontu wolno- 
ści”, jednak nie odmawia swej współ- 
pracy w walce z komunistami. 


Uprowadzenie żony zamożnego 
przemysłowca 


Szajka porywaczy żąda 25.000 dolarów okupu 


Nowy Jork. (ATE). Policja do- 
nosi, że została porwana znana w sze- 
rokich sferach towarzyskich miasta 
Stonybroock (stan (Nowy Jork) Alice 
Parsons, żona bogatego przemysłowca 
branży papierniczej Wiliama. 

W chwili gdy p. Parsons wychodzi- 
ła na spacer, zatrzymał się samochód, 
z którego wysiadło dwóch osobników. 
Porwali ją błyskawicznie i wnieśli 
do samochodu, który odjechał w nie- 
znanym kierunku. Późnym wieczorem 
mąż porwanej otrzymał list z wezwa- 
niem zapłacenia okupu w kwocie 25 ty- 
sięcy, dolarów. 


Stonybrook. (ATE). Policja 
czyni największe wysiłki, aby wykryć 
sprawców porwania bogatej Amery- 
kanki p. Alice Parsons, jednak spoty- 
ka się z różnymi niespodziankami, 
które ogromnie komplikują jej za- 
danie. 

Córka przybrana p. Parsons, Anna 
Kuprianowa, Rosjanka, oświądczyła 
policji, że w środę rano dó willi przy- 
był jakiś mężczyzna w towarzystwie 
kobiety. Rozmawiali oni przez pewien 
czas z p. Parsons, a następnie wszyscy 
opuścili willę, Kuprianowa sadzi, że p. 
Parsons, w towarzystwie obojga nie- 


| 


znajomych udała się da pobliskiej 
parceli, zakupionej niedawno przez 
niejakiego Williama Samnijas, 

Od tej chwili, tj. od środy 11 rano, 
nikt nie widział p. Parsons, Krewni jej 
zaczęli się niepokoić, gdy wieczorem 
nie powróciła do domu. Rozpoczęto 
poszińkiwania i znaleziono w pobliżu 
auto p. Parsons, w którym znajdowała 
się kartka, donosząca o porwaniu wla- 
ścicielki willi, zawierając również 
żądanie wypłacenia okupu w wysoko- 
ści 25.000 dolarów. 

W jaki sposób kartka dostała się 
do auta — nie zdołano wyjaśnić Zna- 
leziono ją w 12 godzin po zniknięciu 
p. Parsons, 

Alicja Parsons odziedziczyła nie- 
dawno 150.000 dolarów i jest blisko 
spokrewniona z rodziną Pratt, ucho- 
dzącą za jedną z najbogatszych w A- 
meryce. 


Z statystyki emigracyjnej 


Warszawa. (Tel. wł) W maju 
wyjechało do ża i Południowej 
1126 osób, do Palesty zaś tylko 126 
osób, a to wskutek braku certyfikatów. 


Zderzenie się wagonów 

Wrocław. (PAT), Wskutek zde- 
rzenia się manewrującego wagonu 
towarowego z psobowym na linii 
Hirschberg — „Schmiedeberg 4 osoby, 
zostały zabite, 2? odniosły ciężkie rany, 
a 4 — lekkie. 


Pożar lasu pod Łodzią 

Łódź, 11. 6. — Na tegenie wsi Dą- 
brówka Wielka pod Łodzią zapaliły się 
lasy. Na miejsce „wyruszyła straż ognio+* 
wa i zdołała pożar w kilku godzinach 
czony został zagajnik. 
lku hektarów. Straty, 
dość znaczne .Ogień prawdopodobnie 
powstał od porzuconego niedopałka 
papierosa, Wskutek wielkiej suszy za- 
paliło się podszycie lasu. 


Nasze lasy płoną 
Grodno. (PAT) W. dniu 10 bm. 
w nadleśnictwie grodzieńskim w Kazi- 
mierówce (leśnictwo Głuszniewo) z 
nieustalonych na razie przyczyn wy- 
buchł groźny pożar, który w ciągu kil- 
ku godzin strawił około 100 ha lasu, 
w tym 25 ha młodniaku. W akcji ra- 
tunkowej brało udział około 1000 lu- 
dzi z okolicznych wsi. Pożar został 
stosunkowo szybko ' zlokalizowany, 
dzięki zastosowaniu najnowszej meto- 

dy gaszenia pożarów leśnych. 


Prezydent R. P. 
na wystawie w Liskowie 


Warszawa. (PAT) W dniu 13 bm. 
Prezydent R. P. przybędzie do Lisko- 
wa, gdzie zwiedzi wystawę „Kultura 
i praca wsi“ oraz weżmie udział w uro- 
czystościach związanych z obchodem 
„Dnia rolnika“. Przy tej okazji Prezy- 
dent R. P. udekoruje 8 żyjących dzia- 
łaczy wiejskich, którzy przyczynili się 
do rozwoju Liskowa. 


Powrót Prezydenta 
z Rumunii 


Warszawa. (Tel. wł) W czwar- 
tek o godz. 21 min, 43 powrócił do 
Warszawy Prezydent R. P. z podróży, 
do Rumunii. 

Po drodze na licznych słacjach w 
czasie postoju pociągu specjalnego od- 
były się owacyjne powitania powraca- 
jącej głowy państwa. 

W Warszawie wysiadającego z wa- 
gonu Prezydenta R. P. powitał mar- 
szałek Śmigły-Rydz, następnie p. pre- 
mier, marszałkowie Senatu i Sejmu, 
członkowie rządu i obecni na peronie 
dostojnicy. 


Przyjazd króla Karola 25 bm. 


Bukareszt. (PAT) Dziennik 
„Timpuł* podaje datę bm. jako 
dzień wyjazdu króla Karola z Buk- 
aresztu z oficjalną wizytą do Polski. 

Warszawa. (Tel, wł.). Jak do- 
nosi agencja „Fkspress* król rumuń- 
ski Karol II przybyć ma do Poznania 
w poniedziałek, 28 czerwcą, tj. w przed- 
dzień św. Piotra i Pawła. Z Poznania 
uda się król Karol do obozu ćwiczeb- 
nego w Biedrusku, na którego polach 
odbędzie się wielka rewia wojskowa z 
udziałem kilkunastu pułków. 

Tam również odbędzie się uroczy- 
stość nadania królowi Karolowi hono- 
rowego szefostwa poznańskiego pułku 
piechoty, dawnego 3 Pułku Strzelców 
Wielkopolskich. 

Dodać należy, że pułk ten jest już po- 
średnio związany z armią rumuńską, 
gdyż jego dowódcą pełnił przez szereg 
lat w Bukareszcie funkcję attaché woj- 
skówego. 
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ŚWIAT DZIWÓW 
Co to takiego — pyta male Bobo — przy- 
glądając się z zaciekawieniem rozwinięte- 
mu kwiatowi różowej piwonii. 


Właściciel majątku |. 
- Zabił dzierżawcę 


Kielce, 10. 6. — Dnia 9 bm. w ma- 
jątku swym Czuszów, gm. Pałecznica, 
pow. miechowskiego, właściciel Ale- 
ksander Światopełk-Zawadzki zastrze- 
li} z rewolweru dzierżawcę majątku 
Władysława Mrugowskiego. Przyczyna 
zabójstwa na razie nie wyjaśniona. 
„abójcę aresztowano. 


Na uboczu 
Nie wszystkim emerytom 
powodzi się źle... 


Dla sprawy uposażenia emerytów, 
która dotąd jeszcze nie została rozwią- 
zana i stanowi przedmiot troski tysi 
cy ludzi skazanych na pobieranie. 
środków utrzymania ze skarbu pań- 
stwa nie bez znaczenia jest ogłoszenie 
ciekawych cyfr, ilustrujących rzeczy- 
wistą rzeczywistość na tym odcinku 
naszego życia. 

Nie bez znaczenia jest więc ogłosze- 
nie materiałów, jak w rzeczywistości 
wyglądają kwoty, wypłacane poszcze- 
gólnym osobom z tytułu emerytur, i 
czy wyposażenie w bardzo wysokie e- 
merytury przy jednoczesnych innych 
dochodach tychże osób nie koliduje 
z dobrymi obyczajami i z naszym po-, 
łożeniem gospodarczym. 

Podajemy poniżej sprawdzone ma- 
teriały, dotyczące kategorii najwyż- 
szych emerytur, które czerpiemy z 
„Warszawskiego Dziennika Narodowe- 
go“. 

Ogółem mamy 42 emerytów pobie- 
rających ponad 1000 zł miesięcznie e- 
merytury. Są wśród nich zarówno eme- 
ryci wojskowi, jak i cywilni. Z tych 
42, — 39 znajduje się na terenie Izby 
Skarbowej Warsz., 3 na terenie Izby 
Skarbowej Lwowsk j 

Oto lista niektórych emerytów: 


Janusz Jędrzejewicz, autor nowej 
ustawy uposażeniowej pobiera 2910 zł 
emerytury. Wacław Jędrzejewicz po- 
biera 1640 zł emerytury i ma posadę w 
wydawnictwie książek szkolnych. Za- 
znaczyć należ, e przenosiny tej in- 
stytucji ze Lwowa do Wraszawy i z po- 
wrotem, kosztowały Skarb Państwa o- 
koło pół miliona zł. Jędrzej Moraezew- 
ski pobiera 1001 zł j 4 gr emerytury, 
A. Prystor pobiera 1174 zł i 94 gr eme- 
rytury, Kazimierz ki pobiera 
1020 zł i 90 gr emer y, Zawadzki, 
b. min. skarbu pobie 340 zł em 
tury, ks. Br. Zongołłowicz, wicemin, 0- 
światy pobiera 1500 zł, Czesław Micha- 
ławski, b, min. sprawiedliwości 1500 zł 
i jest pisarzem hipotecznym w War- 
szawie, Piotr Parylewicz pobiera 1001 
zł emerytury, przy tym dostał 000 zł 
odprawy, obecnie prac icha- 
łowskiego. Butkiewii . kolei 
pobiera 1400 zł 
trowni miejskiej w W 
sją około 6000 mies., ge 
biera 1500 zł. gen. Hubice NAA 
zł, Stanisław Patek pobiera EA 
Krzysztof Siedlecki pobiera 1 
Artur Śliwiński pobiera 1100 zł, Razi. 
mierz Świtalski pobiera 1250 zł, plk. 
Adam Koc pobiera 1500 zł, 


NA KRAWĘDZI DNIA 
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P. Starzyński i Żydzi 


Łódź, dnia 11 czerwca 

O sławetnej gospodarce komisary- 
cznego prezydenta stołecznego- miasta 
War: arzyńskiego jest ostatnio 
bardzo głoś no. My chcielibyśmy tro. 
chę napisać o tym, j pan Starzyń- 
ski popiera żydów. WŁ ie w Związ- 
ku Mia: Cofnijmy się więc trochę 
pamięcią wstecz. 

W kwietniu 1935 r. odbył się zjazd 
Związku Miast, na kt „pomimo 
niezwykłych wysiłków do Za- 
rządu nie wybrano ani jednego Żyd 
Aliści nie podobało się to p. Starzyń- 
skiemu. . Już na pierwszym posiedze- 
niu Rady Naczelnej w dniu 27 czerw- 
ca 1935 r. wprowadził swego. kandyda- 
ta Leona Brekmana, Żyda z Warsza- 
wy, do Zarządu. Ze strony przedsta- 
wiciela Częstochowy p. Zarzeckiego, 
radnego narodowego, padło wtedy py- 
tanie: „Dlaczego pan wprowadza do 
Zarządu a?' Pan Starzyński od- 
powiedział: „Mnie to mic nie obcho- 
dzi, czy p. Leon Brekman jest Żydem“, 

Ciekawy jest wybór p. Brekmana 
do Zarządu. Otóż drugi z kolei kan- 
dydat p. Jankowski, prezydent m. Ino- 

'rocławia, otrzymał tylko o dwa głosy 
mniej. Wtedy p. Mazur z Grudziądza, 
p. Dalbor z Poznania oraz adw. Ko- 
walski z Łodzi zażądali ściślejszego 
głosowania. P. Starzyńs 
przeciwstawił się temu ż: i 
stwierdził, wbrew przyjętym zwycza- 
jom, że został wybrany p. Leon Brek- 
man. 

To jest jeden dowód, że p. Starzy 


ski popiera Żydów. A drugi jeszcze 
bardziej jaskrawy, i to świeższej daty. 

Na posiedzeniu Rady Naczelnej w 
dniu 20 stycznia 1987 roku adw. Ko- 
walski poruszył sprawę polityki naro- 
dowościowej w samorządzie miejskim 
ną tle nadmiaru ludności żydows| 
w Polsce. 
polszczenia naszych miast, podniósł 
duże możliwości władz. miejskich 
zwłaszcza w zakresie działalności wy- 
działów przemysłowo - gospodarczych 
i przedsiębiorstw miejskich, dowo- 
dząc, że organa te powinny popierać 
zakładanie i rozwój polskich placó- 
wek gospodarczych. Podniósł ponad- 
to, iż opracowania statyczne miast po- 
ć dane o narodowościo- 

przemysłu i hadlu w 
miastach, (vide „Samorząd Miejski“ 
str. 293). 

A co na to odpowiedział p. Starzyń- 
ski? Ni mniej ni:więcej tylko stw 
dził, że organa miejskie nie mogą się 
interesować tym, jaka ludność osiedla 
się w miastach w Polsce, żydowska 
czy polska, i że stanowisko adw. Ko- 
walskiego jest sprzeczne z Konstytu- 
cią. 

Tak więć p. Star ki, komisary- 
czny prezydent największego miasta, 
popiera Żydów. Wprowądził do za- 
rządu Zw. Miast Żyda i stwierdził, że 
obojętne jest, jaka ludność miasta pol- 
skie zamieszkuje. To stwierdzenie 
jest szczególnie cenne, jeśli się zważy, 
że p. Starzyński jest obecnie kierow- 
nikiem sektory miejskiego „OZONU*. 


Z obrad Senatu 


Zaopatrzenie uczestników walk — Sprawa zarządu m. War- 
szawy — Żydowska interpelacja o proces Chaskielewicza 


Warszawa. (Tel. wł.) Na 
rajszym posiedzeniu Senatu prz 
na. podstawie referatu senatora Macie- 
jewskiego projekt ustawy o zapewnie- 
niu pracy i zaopatrzenia uczestnikom 
walk e niepodległość. Wprowadzona 
przy tym niektóre poprawki. Miana- 
wicie zmieniono stosunek zatrudnienia 
uczestników walk o niepodległość do 
zatrudnienia ogółu pracowników z do- 
tychczasowego 1:50 na 1:33. Prawo do 
zaopatrzenia przyznano osobom, po: 
dającym krzyż niepodległości z 
czami, a nie sam tylko krzyż niepod- 
ległości. Referent podniósł, że w dziel- 
nicy zachodniej zbyt mało jest osób 
odznaczonych. 

Przyjęto w dalszym ciągu cztery 
projekty ustaw o kredytach dodatko- 
wych, a poza tym 11 drobnych ustaw 
o ratyfikacjach konwencyj międzyna- 
rodowych. 

Uchwalono wreszci 
prawnienia i działalno: mezasowych 
organów ustrojowych w Warszawie o 
dalszy rok. Referent był zdania, że 
należałoby właściwie to uczynić na 
dwa lata. 

Sen. Leszczyński domagał się 
przekazania kontroli nad gospodarką 
samorządu Warszawy Najw ej Izbie 


Polak burmistrzem miasta 
w Argentynie 


Buenos Aires. (PAT) Burmi- 
strzem miasta Apostoles w Argenty- 
nie został wybrany osiadły tam od sze- 
regu lat Polak Michał Zubrzycki, zna. 
ny ze swej działalności na niwie 
cia społecznego w tej połaci Argenty 
ny, gdzie osiadło od kilkudziesięciu 
lat kilkaset rodzin kolonistów pol- 
skch. Kolonia polska w Misions po- 
witała z entuzjazmem wybór p. Zu- 
brzyckiego, jako podnoszący prestiż 
imienia polskiego w Argentynie. 


Linia z Hawru przez Gdynię 
do Leningradu 


Gdynia. (Tel. wł) Wczoraj prz 
był po raz pi 
francuski „Colombie“ 
dzie służbę na popularnej linii pomię- 
Gzy portami Le Savre—Kopenhaga— 
Cdynia i Leningrad oraz z powrotem. 
Po sześciogodzinnym postoju w Gdyni 
transatlantyk „ ombie* udał się w 
dalszą drogę da Leningradu, W dro- 
dze powrotnej, tj. dnia 15 bm., statek 
„Colombie“ zawinie ponownie do Gdy- 
nii zabie ze sobą około 850 pasaże- 
rów. Wię! pasażerów stanow. 
będą turyści udaj acy się na wyslawę 
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Kontroli Państwa, ale wniosek jego nie 
z kszości 
Schorr 


Sen. 
pelację do premiera, 


ministra spraw 
wewnętrznych i ministra sprawiedli- 
wości na temat niedawnej sprawy Cha- 
skjelewicza, zahójcy śp. wachmistrza 
Bujaka. Interpelacja dotyczy przemó- 
wień prokuratora i powodów cyw: 
nych, którym interpelant zarzuca — 
zwłaszcza powodom wilnym — obra- 
zę narodu i religii żydowskiej. (w) 


PAL w komisji sejmowej 


Warszawa. (Tel. wł.) Na posie- 
dzeniu komisji oświatowej Sejmu pò- 
set Pochmarski referował projekt u- 
stawy o Pol j Akademii Literatury. 
Referent doszedł do wniosku, 
lalać egzy 
owej formie, albowiem is 
ształcenia aka- 
na akademię sztuki 
ania współpracy z 
Dlatego refe- 
nają- 


literatur: 7 
nawi 


demii 
względnie 
Akademią Umiejętności. 
rent zaproponował projekt prz. 


cy Akademii Literatury 
prawną i nadający rządowi 


prawo u- 
chwalenia w odpowiednim czasie jej 


statutu. 


(w) 


światową do Paryża. Stawienie statku 
francuskiego na nową linię CSTN 


ÓW 
Pożar lasu 


Toruń. (Tel. wł) Z dotąd nie u- 
stalonych przyczyn wybuchł w Cierpi- 
cach pod Toruniem w aj około go- 
dziny 12 pożar lasu. W: gie upalne- 


go dnia pc bardzo 
szybko i objął dwa! to ziałek lasu 
15- i 20-letniego. Spaliły e 3 kilome- 


try kwadratowe lasu. Pożar trwał do 
wieczora. W akcji ratowniczej czynne 


były straże, pożarne z Podgórza, 
Wierzchosławie, Nieszawy, i Torunia 
oraz trzy kompanie saperów. Z bardzo 


ofiarną pomocą przybyła ludność oko. 
liczna. Na miejsce pożaru przy 
wójewoda pomorski Cz 
Dzięki sprawnym zarządzeniom nad- 
leśniczego Syski pożar nie objął dal- 
szych zagrożonych terenów. 


Samobójstwo 


Toruń (Tel. wl.) Z powodu roz- 
stroju nerwowego popełniła satnobój- 
stwo 34-letnia Helena Węckowska, żo- 
na sierżanta z Torunia, Węckowska od 
dłuższego czasu cierpiała na chorobę 
nerwową. 


Maturalne 
owoce 


są podstawowym 
składnikiem aro- 
matycznych kar- 


melków „Gopla- 
ny“. Najprzed- 
niejsze surowce, 
SE Wspaniały smak. 


gole poziak i 


Ps 23581/2-25,19 


Uznanie Nuncjatury Apost. 
dla kompozytora z Kielc 


Kielce, 11, 6 Kompozytor Sta- 
nisław Krzyżanowski z Kielc.otrzymał 
z Nuncjatury Apostolskiej pismo na- 
stępującej treś 

„Nuntiatura Apostolica Poloniae. 
Warszawa, 9 czerwca. 1937 r. Hymn 
Papieski ułożony przez WPana, tak 
chlubnie świadczący o twórczości mu- 
zycznej, pozwala Nuncjaturze Apostol= 
skiej należycie ocenić gorące przywią- 
zanie WPana do Namiestnika Chry- 
stusowego, któremu poświęca WPan 
nietylko swą pamięć, ale zdolności i 
trudy. 

Wzpuszony i wd zny za to wszy- 
stko, pośpieszam złożyć WPanu swe 
szczere podziękowanie w Imieniu Oj- 
cą św., który Mu życzy wielu łask Bo- 
żych i z serca błogosławi. 

(=) A. Paecini". 


Wycieczki amerykańskie 
przybyły na „Piłsudskim“ 


Gdyni. (Tel. wł.) Do Gdyni przy- 
był wczoraj o godzinie 18.30 motoro- 
wiec „Pilsudski“, przywożąc na pokła- 
dzie 530 pasażerów oraz 1000 ton drob- 
niey. Przyjazdu motorowca oczekiwały 
atkowo liczne tłumy publiczności, 


er 
a to z uwagi na. przybyłe da Polski wy- 
cieczki amerykańsk je. M. i. i. przybyła 
do Polski wycieczka Federacji Zrzeszeń 


Kupców Polskich w Ameryce, którą 
prowadzi dyrektor Herse. Poza tym 
na „Piłsudskim* przybyło wiele wybit- 
niejszych osobistości. W garażu statku 
zńajdowało się przeszło 20 samocho- 
dów, zabranych przez ocean przez po- 
dróżny alną uwagę zasłu- 
guje przy jazd dra Kędzie go, który 
jako Polak zajmuje wybitne stanowi- 
sko w rządzie Stanów Zjednoczonych; 
dr Kędzierski bowiem jest dyrektorem 
wydziału dla handlu wewnętrznego w 
departamencie stanu dla przemysłu 1 
handlu w Waszyngtonie. 

Wycieczkę kupców powitali już na 
redzie portu gdyńskiego delegaci ku- 
piectwa polskiego w osobach prezesa 
Nowackiego, p. Grzegowskiego | posła 
Marchlewskiego. (p) 


za 


Z DNIA 
Paragraf aryjski 


Coraz więcej organizacyj społecz- 
nych uchwala względnie projekt 
zmianę statutów wprowadzając para- 
graf aryjski. 

I tak ostatnio na dorocznym zehr: 
niu koła warsz: 
wodowego pr acow ników 
ubezpieczeń spolecznych, zrz 
pracowników Zakładu Ubezpieczeń 
Społecznych, protezowni, centrali za- 
kupów nnych instytucyj a 
nych przyjęto r 
rządowi wystąpien 
zie walnym 
czenie ze związku 
wanie ich na prz, 
członków. 

Kolo warszawskie skupia około 700 
członków. Zebranie koła wa 
go było obesłane bardzo licznie, a prze- 
ciwko wnioskowi padło 6 głosów. 

Poza tym RURA a 
dził 


Na zjeździe bowiem tego 
odbył się w War 


moża być Żyd. neofita lub osoba pocho- 
dzenia żydows 

Należy podkreślić. 
czasowej akcj 


że dzięki dotych- 
rządu oraz stanowi- 
żadna 


ów Polaków. 
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Jeszcze harce piorunów na Śląsku 


Jedna rodzina doznała ataku nerwowego, wdota po górni- 
ku poniosła śmierć 


Katowice (AJS) Nad Śląskiem 

przeszła (jak już donosiliśmy pokrótce 
— red.) wielką burza z silnymi wyła- 
dowaniami. 
___W Radzionkowie (pow, tarnogórski) 
jeden z piorunów uderzył w nowy dom 
mieszkalny Franciszka Kawki. Prze- 
bił on dach j sufit wpadł do kuchni, 
obieg} ściany i po drucie anteny spły- 
nat do ziemi. Rodzina Kawki doznała 
ataku nerwowego: 

Drugi piorun ugodził w now: 


y dom 


Piotra Gwożdzia przy ul. Krzywej, 
przebił mur i wpadł do znajdującego 
ię na poddaszu mieszkania Szczepana 
zpery niszcząc urządzenie j również 
spłynął po drucie anteny. 

Na polach za ogródkami działkowy- 
mi szybu „Zgoda* w Szarlocińcu, już 
nie Świętochłowie poraził pio- 
letnią Marię Szkudel, wdowę po 
niku, Śmierć nastąpiła natych- 
iast. 


Za iudaszowskie złote! 


Jak to „towarzysze-klasowcy* 


. Pabianice, 11. 6. Przed kilku 
dniami donosiliśmy © _ niesłychanej 
nowej bezczelności żydowskiej. Oto 
Żyd — fabrykant z Pabianic, niejaki 
Klenic, pobił do utraty przytomności 
robotnika - Poláka, który przyszedł 
go prosić o pracę. Pobity ciężko przez 
Żyda robotnik p. Nowicki do dziś (dwa 
tygodnie blisko!) przebywa na kuracji 
w szpitalu. 

Pisząc o tym fakcie napiętnowaliś- 
e niesłychane stanowisko ro- 
w zatrudnionych u  Klłenica, 
którzy słysząc jęki katowanego przez 
Żyda swego brata — robotnika nie po- 
spieszyli mu z pomocą. Postępowa: 
nie to tłumaczyliśmy wówczas przy- 
jaźnią tych panów z Żydem - fabr 
kantem. Byliśmy świadkami przyjaź- 
ni Żyda z robotnikami spod znaku 
klasowych związków!. 
Ówczesne, na wńhioski oki g 


się zupełnie słuszne. Potwierdza tę 
dziwną przyjażń następujący fakt. 


zabawiają się ża pieniądze 


żydowskie 


„Towarzysze* z fabryki Klenica u- 


-rządzili sobie w ub. niedzielę w ogro- 


0- 
klasowcach** nie wiele 
my, nikogo wi 
do - „klasowej 

Jest jednak 


dzie swego „chlebodawcy* ucztę 
statecznie po 
się spodziewał 
nowy dowód 
ści nie zdziw 


A jeszcze 
jedna rzecz, która każdego prawdzi- 
wego Polaka napełnić musi prawdzi- 


vym oburzeniem i odraząa dla „towa- 
ó Oto libacja urządzona zo- 
stała za pieniądze żydowsi «Towa- 

p Smolarek zbierał składki na 
lasową* zabawę i zebrał 56 zł. Na 
ẹ ofiary: Żyd Kle- 
k — 20 zł, inny Żyd 
dał piwo! bez komentarzy!... 

Tak więc kiedy w szpitalu leży ro- 
botnik - Polak pobity “przez Ż. 
„towarzysze ieniądze tego 
urządzają sobie libacje! Jak póstę- 
powanie takie nazwać, wiemy wsz 
scy dobrze!... 


Olbrzymi zjazd do Poznania 


na M 


Międzynarodowy Kongres ku czci 
Chrystusa Króla w Poznaniu odbędz 
się w dniach 25 do 29 czerwca. W 
dniach 28 i 29 czerwca obradować bę: 
dzie w Poznaniu XVH Zjazd Katolic- 
ki Am ieźnieńsko - Poz- 


Zgło: 
czelnego Instytutu Akcji Katolicki 


enia kierować należy do Na- 


w Poznaniu. 

Karty wstępu na kongres upoważ- 
niające do 50 pct zniżki kolejowej są 
do nabycia w Naczelnym Instytucie 
Akcji Katolickiej i we wszystkich od- 
działach „Orbis'u*. 

Zapotrzebowania na kwatery indy- 
widualne i zbiorowe zgłaszać należy 
pisemnie lub ustnie (dla większych 
grup najpóźniej dò 20 bm.) do komisji 
kwaterunkowej Kongresu w Poznaniu 
— Targi Poznańskie, ul. Marsz. Fo- 
cha 18. 

Udział w zebraniach XVII Zjazdu 


Katolickiego będzie masowy i bezpłat- 
ny. Organizatorowie kongresu wyda- 
ja dla uczestników specjalny pro- 


gram-informator oraz żetony pamiąt- 
kowe. 
Oprócz licznych pociągów popular- 


LICEUM TECHNICZNE 


Państwowa Szkoła Budownictwa i Mierniczo- 


edzynarodowy Kongres ku czci Chrystusa Króla 


ny 


jącym na Kongres Chrystusa Króla i 
Zjazd Katolicki w czasie od 24 czerw- 
ca do 1 lipca br., i to na obszarze ca- 
lej Rzplitej Polskiej 

Chcąc wykorzystać te zniżki na te- 
renie Wielkopołski, uczestnicy winni 
się zgłosić w Archidiecezjalnym Insty- 
tucie Akcji Katolickiej (Poznań, Al. 
Marcinkowskiego 22. ITI ptr.) po kartę 
uczestnictwa, którą nabyć można za 
20 gr płus 30 gr opłaty za informatora 
i odznakę kongresową. 

Kartę uczestnictwa należy przy wy- 
ie dać do ostemplowania na sta- 
azdu, wykupując pełny bilet do 
Poznania. Powrót z Poznania do stá- 
cji wyjazdu będzie bezpłatny za oka- 
zaniem zatrzymanego biletu i karty 
uczestnictwa, która w Poznaniu na 
stacji trzeba dać do ponownego ostem- 
plowania przed wyjazdem. Cena kar- 
ty uczestnictwa wynosi 10 zł.. 


Pociągi popularne zpłoszole zosta- 
ły dotąd z Warszawy, Łodzi, Płocka, 
Włocławka, Kielc, Lublina, Wilna, 
Krakowa, Lwowa, Przemyśla, Kato- 


Słońce stoi 
pod znakiem NIVEA! 


ET 


7/50 soni 
Af KREM 
NIVEA ) 


PIELĘGNUJE, SKÓRĘ 


KREM NIVEA 
od zt 8,40 — 2.60 
OLEJEK NIVEA 
od sk 1— — 1,50 


= to znaczy: idealna pogoda do opalania 
cery w słońcu na ciemny brąz. Korzystajmy 
ze słońca ilekroć mamy okazję, ale nie 
zapominajmy przytem o korzystaniu także 
z Kremu NIVEA ile tylko możemy. Niema 
lepszego połączenia jak słońce i NIVEA: 
dla zdrowia, dla pięknie opałonej cery 
a także dla kieszeni, gdyż Krem NIVEA 
można już nabyć w oryginalnych opako- 
waniach począwszy od 40 groszy. 
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ebeco Spółka Akcyjna w Poznanie 


wic, Gdyni i Grudziądza. 24 pociągi 
popularne uruchomione będą na sa- 


mym terenie poznańskiej dyrekcji ko- 
lejowej 


Z raidu Automobilklubu Polski 


Próba ruszenia z zimnymi silnikami — Kto nie dojechał 
do Warszawy 


Warszawa. (PAT) Wczoraj o 
godz. 12 w południe na placu J. Piłsud- 
skiego w Warszawie odbyła się próba 
ruszenia z zimnymi silnikami (próba 
D). Próba miała taki przebieg: kierow- 
ca ustawiał się w odległości 3 metrów 
od samochodu; na znak prowadzącego 
próbę kierowca biegł do wozu, siadał, 
uruchamiał silnik i przejeżdżał 15 m, 
zyskując punkty dodatnie za uzyska- 
w poniżej 60 sek, 
bciej wykonał próbę Schnei- 
der (Nieme) s 
tym nie przekroczyli 15 sek 
chovski (Czechosłówacj 
(Ford), Mazurek (Chevrolet), 
(Mercedes), Marek (Olimpia), 
leaume (Adler), Richter 
Kraus (Mercedes),  Orssich 
otrzymując po 
datnich. Bellen 
kowski (DKW), 


Rauch 

Gnil- 
(Chevrolet), 
(Adler), 
sześć punktów do- 


(Fiat 1500), 
Sauerwein 


Kołacz- 
(Adler), 


Siemiątkowski (Polski Fiat 508), Pa- 
czesny 


(DKW) uzyskali czas od 16 do 
~ otrzymując po 5 pkt dodat- 
Prądzyński (Skoda), Kasprowicz 
(Steyer) w czasie od 21 do 2 k, 0- 
trzymali po 4 pkt. Sporhy (Graham) 
62 sek. przejechał bowiem 15 mtr na 
starterze nie mogąc zapalić wozu. 
Strenger (DKW) miał wyładowany 
akumulator i zapuścił silnik po 85 sek. 

W uzupełnieniu wiadomości poda- 
nych wczoraj donosimy, że nr 5 kpt. 
Kawala (Fiat 527) uległ wypadkowi, 
naj żając na wóz z deskami. 

Za Równicą przerwał raid (uszko- 
dzenie pompy benzynowej) p. Szachow- 
ski (nr 20 — Skoda), a w drodze wy- 
cofał się p. Dąbrowski (nr 22 — Skoda), 
na skutek uszkodzenia prądnicy. Na- 
tomiast p. Prądzyński (nr 21 — Skoda) 
po naprawie silnika pod Równicą do- 
jechał do Warszawy w przepisowym 
czasie, wobec czego został sklasyfiko- 


RZE a AA A WBO R DLT 


wany. 

P. Grędkiewicz (Fiat 1500 — nr 15) 
wycofał się z raidu wskutek defektu 
dynama. Pan Ripper (ar 19 — Adler 
junior) został przyciągnięty na linie do 
Bielan, tutaj zmieniono mu skrzynkę 
biegów, tak że ruszył w dalszą drogę 
o własnych siłach, dojechał jednak do 
Warszawy już po czasie, wskutek czego 
został z konkurencji wyłączony. 


Spotkania przetolimpijskie 


Warszawa. (PAT) W obradach 
Międzynarodowego Komitetu Olimpij- 
skiego w Warszawie, z inicjatywy 
przedstawiciela Niemiec vpn Halta, 
ustalono, że w roku przyszłym, roże- 
grany zostanie w Berlinie seńsacyjny 
mecz lekkoatletyczny Europa — Ame- 
ryka. Mecz ten odbędzie się po lek- 
koatletycznych mistrzostwach Eutopy 
w Paryżu. Europa reprezentowana 
będzie przez mistrzów wyłonionych ña 
tych. mistrzostwach. 


Warszawska giełda pieniężna 
s dnia 11. czerwca 1087 r. 

i Amsterdam 29090: Kopenhaga 
Nowy Jork czek 5.28; Osło 
Praga 1841; _ Sztokholm 
; Mediolan 27.88, 
jeza. 


Tendencja moc: 


Dr. med. H. ZIOMKOWSKI 
specj; chorób skór, wener, i moczopłciowych 
Łódź, 6 Sierpnia 2, tel. 118-33 
Przyjmuje 9-13 i 3-9 w niedzielą: 9-12 


n 42312 


Składki i pokwiłowania 


W administracji pisma naszego żłożóńć w 


dalszym ciągu: Sha 
powodzian w woj. kieleckim: K., W. 
razem z poprzednio pokwitowanymi 


Lecznica 


dla zwierząt 
MAG. WET. 


Liceum Handlowe 


koedukacyjne 
nowego typu z prawami publiczności 


Melioracyjna w Poznaniu przechódzi z dniem 1-go 
wrżeśnia na typ licealny. Oiwarte zoslanie: Liceum 
budowlane, drogowe i wodno-melioracyjne. 


Warunki przyjęcia są następujące: Ukończony 16, 


H. Warikojla 


a nie przekroczony 20 r. życia; ukończenie 4 kl. obec- ŁÓDŹ 
nego lub 6 kl. dawnego gimrazjum ogólnokształcące: ul. Koperaika 22 Izby Przemysłowo - Handlowej w Gdyni 
go albo 3 w 4 letniej szkoły zawodowej, do której > Telefon 172-07 


w Bydgoszczy 


Okres nauki dwuletni. Absolwenci Liceum Handlowego posiadają uprawnienia 
w Służbie państwowo - cywilnej i wojskowej równorzędne z absolwentami Liceów 
ogólnokształcących, jak również posiadać będą prawo wstępu do wyższych zakłą- 
dów naukowych na warunkach, które nstalą władze szkolne, 
Bliższych informacji udziela Sekretariat Liceum Ia! 
ul. Królowej Jadwigi 25 — Telefon 


warunkiem przy 
powszechnej, lub 3 klas szkoły 


Oddział wewnętrzny i chirurg 
Szezepienie psów 1 ko: 
żenie psów 1 koni. ką! 
psów. Kucie kom, nitowanie ko: 
pyt. Przyjęcia w przychodni 
od 8—1 1 od 3—6: n 42315 


edniej ogólnokı 
uczniowie z innym 
świadectwem, uznanym przez Minieterstwo W. R. 
i O. P. Przyjęcia odbywać się będą na podstawie 
zaminu wslępnego ż języka polskiego, matematyki 
unków odręcznych. 
Liceum jest trzy letnie, a ukończenie go daje ta- 
kie same prawa, jak ukończenie liceum ogólnokształ. 
cącego. Terminy egzaminu wstępnego zostaną ogło- 
szone w najbliższych dniach. 
Do podania, które przedłożyć należy najpóźniej 

do dnia 19. bm, dołączyć winni kandydaci: 1 
kę urodzeni świadectwo szkolne. 3) ś! 

k iorys własnoręcznie przez kandydata 
wielkości 


Trwałą ondulację 


B. JASIŃSKI, Łódź, 11 Listopada 5, =- 5% 


W dużym wyborze na sezon letni poleca MATERIAŁY MANUFAKTUROWE: 


grube, naturalne loczki 
lepszym płynem amórykan- 
skim, z pełną gwarańcją A zł 5,- 


4 na 5 em. O acc O U dy 23453/4 wełny, jedwabie, aksamity, płótna Iniane. białe: pościelowe, wykonuje diugoletni mistrz 
Adres Szkoly: Dyrekcja Państw. Szkoły Budow- bieliźniane, purpury oraz firanki i kapy. sztuki ondulacyjnej Par H 
nictwa i Miern.-Melioracyjńej, Poznań, ul. Łąkowa 11. Wszystkie towary w jaknajlepszych gatunkach po cenach Ściśle fabrycznych. kładzie fryzjerskim ŁÓ D 


> 1 
Dix skłosówśAWktyy ORA: z R Józef. 


a1 Dla sklepów rabaty. 


Numer 138 = ORĘDOWNIK, niedziela, dnia 13 czerwca 1937 = Strona ? 


Baleńdarz rzym-kat. 
Sobota: Onufrego puat. 
Niedziela: Antoniego 

z Paćwy 

Kałendarz słowiański 
Sobota: Wyszomira 
Niedziela: Chodymira 


Słońca: wschód 3,30 
zachód 20,15 


Czerwiec 
Sobota 
Dlugość dnia 18 g, 45 min. 
Księżyca: wschód 7,52, zachód 29,99 
Vaza: 4 dzień po nowiu 


Adres redakcji i administraci w Łodzi 


Piotrkowska 91 
TELEFON redakcji 1 administracji 178-55 


NOCNE DYŻURY APTEK 


Nocy dzisiejszej dyżurują apteki; Pasterowa, 
Łagiewnicka 00, Kahane (żyd) Limanowskiego 
80. Koprowski. Nowomiejska 1 Rozenblum 
(Żyd); Śródmiejska 21, Bartoszewski, Piotrkow- 
ska 04. Czyński, Rokicińska 54 Zakrzewski, 
Katna 54. Siniecka. Rzgowska 5% Trawkowskń, 
Brzezińska 50, 


Telefony: straży pożarnej 8, pogotowia miej: 
skiego 102-00, pogotówia P, O. K, 102-40, pogo- 
tówia ubezpieczalni 208-10, 


TEATRY 


Teatr Miejski — (Park Staszica) = „Mat 
żeństwo”. 

Teatr Miejski — (Piotrkowska 04) = „Pó 
dwójna buchalteria”, 


Cyrk „Sport—Falaee* — Walki catch ae 
catch can". 


KINA 
Adria-Metro — „Trędowata”. 
Capitol = „Raz tylko kochała". 


Corsa — Diabły dzikiego Zachodu” i „Brys 
gada śmiałych” ` 

Ikar = „Tango zakochanych" 1 „Flip i 
Flap jako mistrzowie głupoty". 

Oświatowy = Słóńce — „Anńa Karenina“ i 
„Zuzanna zdziwi świat”, 

Przedwiośnie — „Romans w Budapeszcie"; 


Palace — „Maroko”, 
Rialto — „Eskapada Woro: 
Stylowy — „Hotel Savoy 


KOMUNIKATY 


ODCZYT O HISZPANI. Zjednoczenie 
Zawodowe „Praca Polska" w dniu iś-go 
czerwca (poniedziałek) w lokalu własnym 
przy ul. Bandurskiego 9/11 o godzinie 19,30 
urządza publiczny odczyt na temat: „Hi- 
szpania bohaterska", 

1. Po powrocie z Hiszpanii, 2 Fałsze 
żydo-komunistycznej propagandy. 3. Zbro- 
dnia hiszpańskiej kominy. 4. Bohater- 
3 9, Biszpanii Narodowej. 5. Nauka dła 

ski. 

Prelegent: Redaktor Jędrzej Giertych — 
utor skonfiskowanej książki „Tragizm 
osów Polski", 

Bilety = cenie 49 i 0 groszy do naby- 
cia w przedsprzedaży w administracji 
„Orędownika', ul. Piotrkowska 91, w ad» 
ministracjij „Warszawskiego Dziennika 
Narodcwego" Piotrkowska 86 oraz w lokā- 
lu Z. Z. „Praca Polska" ul. Bandurskiego 
9/11, W dnlu odczytu przy kasie . 


Komunikat Miejskiego Komitetu Po: 
Pomocy Zimowej. Komiict rozpoczął swą 
działaność 1-go listopada 1936 r. Zakoń- 
czył 15 maja 1987 r. W okresie sprawoż- 
dawczym zgłosiło się o pomoc 13.496 ro: 
dzin. Po skontrolowaniu zakwalifikowa- 
no do pomocy 8:453 rodziny. Przeciętn 
korzystało z bezpośredniej pomocy Komi- 
tetu 5200 rodzin w stosunku  miesięcz- 
nym. Doliczywszy do tego 5.000 rodzin 


Ski” 


mieeięcznie, którym Fundusz Pracy WA 
Miej- 


Jat pomóc dorażną na rachunek 
skiego Komitetu, otrzymamy lic 
rodzin (okoła 50,000 osób) kor 
z pomocy Komitetu w okresie ubiegłej 
zimy. Pomoc skladala sie z obiadów, wy 
dawanych w 1-tu kuchniach, paczek ży- 
wnościowych, węgla, kartofli, odzieży, 0> 
rad lekarskich itp. 

Obiadów wydano 1891.91 porcji. 

Paczek żywnościowych (razem z Fuh- 
duszem Pracy) 36.900. 

Cukru 10,708 kg. zaj 

Mieszanki kawawo-cukrowej 14.377 kg. 
Ziemniaków rozdano 290.480 kg. 

Węgla rozdano 2394.723 kg. 

Drzewa rozdano 3,370 kg. 
ży rozdano 1,725 sztuk, 

r sztuk. 


Kosz( pomocy udzielonej bezpośrednio 
przez, Miejski Komitet oraz Fundtgz Prà- 
cy na rachunek Komitetu wyrśósł zł 
1.370.560—. Wydatki na eela Komitetu 20- 
staly pokryte świadczeniani wpłaconymi 
przez pracowników, przetńysł, haùel, wol. 

awody ip. Wpłynęło opłat ze świ 
czeń 2a nośrednictwem Mlefekirgo Ko- 
mitetu i Wojowódzkiego zł 1,647.987. 

Świadczeń wymierzono 7% platnie 
kom (boz osóh pozostających w stosunku 
najmu pracy) na ogólną sumę złotych 
3.498.582. —. 

Oplat od lokali wymierzono zł 1.745.877: 


| jeg: je t 
Prenumerata pia 4, 
ownika Na, * 
razem Nakła PEN 
wł 


Rękopisó: lieza mó! 
ARIE PybtakdW spowośdkitych 


wydań t pango 2 Sida 
Simi odian |. Na 
a z, kwartalnie tr Poczt 


nioma 

daksa gle WAG 
ja ni à : 

śą wyższą. przeszkód w nakładzie, naa 


Od świadectw handlowych zł 742.422—. 

Od obrołu (przemysł, rzemiosło) zło: 
tych 800.636.—, 

Od dochodu (właściciele nieruchomości, 
wolne zawody itp.) zł 20. 

Wplacono gd lokali zł 102413— 5,8% 
w stosunku do wymierzońej sumy. 

W.placono od świadectw handl. złotych 
109.203— 25% w stosunku do wymierzo- 
nej sumy. 

Wpłacono od obrótu zł 656.321. = 81% 
w stosunku do wymierzonej sumy. 

Wpłacono od dochodu (właściciele nie- 
ruchomości, wólńe zawody itp.) złotych 
125.019— 00% w stosunku do wymierzo- 
nej sumy. i 

Osoby pozosiające w stosunku najmu 
pracy wpłaciły zł 549.753, —, Ponieważ ta 
grupa świadczeń nie byla objęta reje: 
strami płatników. trudno ustalić jaki pro- 
cent stanowią sumy wpłacsne w stosun- 
Przyjmując 
iaru złotych 


391—. 


najmu pracy, 
wpłacila 41%. 


Z ŻYCIA KATOLICKIEGO 


Wybóry w klasztórże Sióstr Karmeli* 
tanek Bosych. W klasztorze Sióstr Kar- 
melitanek Bosych na Radogoszczu pód 
przewodnictwem J. E. ke. biskupa Ordy= 
nariusza, w obecności ks. prałata Bura- 
kówskiego i delegatów Zgromadzenia OO. 
Karmelitów: prowincjała z Krakowa, i je- 
go Asysłonta odbyły się wybory Matki 
Przełożonej klasztoru łódzkiego. 

Wybraną zostala siostra Joanna, a u- 
słąpiła z przelożeństwa Malka Staniela- 
wa założycielka klasztoru w Łodzi. Po do 
konaniu wybórów J. E. ke. biskup Jabi- 
ski podniośle przemówił do Zakonnice u> 
dzielając im pasterskiego błogoslawień- 
stwa. 

Siostry prowadzą swój bogobojny i u- 
martwióny żywot w murach nówego kla- 
6atoru. Kaplica fest jeszcze nie wykończo- 
na i pewhe należności ciążą ña budynku 
świeżo wzniesionym. Siostry Kavnelitan- 
ki ufne w Opatrzność Bożą, mają nadzić- 
ię, że dobre serca swą ofiarnością dòpi 
mogą Siostrom do wykończenia kaplicy i 
wypłacenia należności. 


KRONIKA MIEJSCOWA 


«W szkole rysunku i m slarstwa”, Szcze: 
rana Andrzejewskiego, Piotrkowska 1%, 
lekcje na wszystkich kursach Kóficzą BiĘ 
283 bm. (środa), po czym nastąpi wyjazd 
uczniów na kolonie letnie do Wośnik pod 
Sieradzem do Letniej Szkoly Malarskiej, 
gdzie lekcje trwać będą do © cierpnia. 

Bogaty program kursu letniego prze- 
widuje malowanie krajobrazów, zabytkó- 
wych budowli, iypów ludowych, ubiorów 
regionalnych dzkie. kaliskie) studia 
zwierząt, roślin i kwiatów, również wy- 
cieezki do Liskówa i Kalisza. 

Uczestnicy kursów korzystają poża tym 
z olbrzymiej. pieszczystej plaży nad rze- 
ką Wartą. ż kąpieli sportów wodnych 
właśne kajaki i łódzki) wędkarstwa itp. 
Wobec ograniczonej ilości miejsc, a wielu 
żęloszeń komunikujemy że Letnia Szkoła 
dysponuje już tylko dwoma wolnymi 
miejscami. 

Wycieczki nadmorskie dla dzieci z ko. 
jonli letnich, Oncydaj w Wydziale Pracy 
i Opieki Urzędu Woj. odbyła się konferen- 
cja, poświęcona sprawie zorganizowania 
wycieczek nadmorskich dla 4 tysięcy 
dzieci z kolonii letnich. W konferencji 
wzięli udział przedstawiciele: wladz ad- 
fministracji ogólnej, władz szkolnych, P. 
W. i W. F. Ligi Morskiej i Kolonialnej i 
inni, Po omówieniu całego szeregu kwestyj 
związanych ż wycieczkami, ustalony zo- 
siał sklad Kolegium, które ma Aé mię 
technicznym przygotowaniem wycieczek, 
ustaleniem warunków uczestniezonia, u- 
ataleniem terminów, porozumieniem się 2 
władzami kolejowymi itp. 

Wycieczki te spotkają się niewątpliwie 
z poparciem i żajnteresowaniem rodziców. 
zwlaszcza zë sfer robotniczych, których 
środki maferialne nie pozwalają ha Wy- 
słanie wlasnym kosztem dzieci swych na 
tego rodzaju wycieczki, 


Z ŻYCIA ORGANIZACYJ 


Z Polskiego Tow. Krajożńawczego. W 
niedzielę, dnia 13 czerwca br. odbędzie się 
wycieczka do Płocka | Gostynina auto- 

lub koleją (zależ! od ilości zglo- 
ch 086b). 3 
jela bliżst 
zapisy na tę wycieczkę w piąt 
czerwca w godzinach o] 18—20. 

Nakładem Oddziału kaligkiega P. T. K 
ukszała się pubkkaeja „Wycinanek Sie- 
radzkich* w opracowaniu p. Wacława 
Kamińskiego w cenie zł 5, zá grem- 
plarz. Zamówienia przyjmuje Sekretaria 
Oddzialu Łódzkiego P. T. K. w dni u 
dowania tj. we włorki i piątki w go 
nach od 18—20-ej, na miejscu również 
znajduje do przejrzenia egzemplarz 
okazowy. Ze względu na nieliczny nakład 
wydawnietwa prosimy o możliwie wczesne 
zglaszanie się. 


dnia 11 


w agónturach 255 zł. ZA 
póeztach | u listonószów 
esta prżyjmuje żamówień Xglko 
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dawmetwa nie po! 
nomerów lad oderkodowani 


KRONIKA GOSPODARCZA 
Rozgrywka spółdzielni z kartelem cu- 


krowniczym. W związku z dniem spól- 
dziełczym, jaki przypada na 13 bm, na 
terenie Łodzi rozwinięto żywą propagan- 
de, przy czym wskazuje się, że spółdziel- 
czość jest jedną z realnych dróg do una- 
rodowieńia naszego życia gospodarczego. 
Twierdzónie to szczególnie jest dostoso- 
wane do położenia gospodarczego Łódzi 
i okręgu, gdzie lwia część handłu znaj- 
duje się w rękach żydowskich. 

Niezmiernię ciekawa rozgrywka toczy 
się ohecnie między związkiem spółdzielni 
spożywców, a kartelem cukrowniczym, 
zbywającymm swą produkcję na zasadach 
monopolowych. Spółdzielcy podjęli ini- 
cjatywę uruchomienia własnej cukrowni, 
co, rzecz zrozumiała, spowodowało by Wwy- 
łom w dotychczasowej formie handlu, 
stworzyłoby bowiem konkurenta, który by 
nie podporządkował się dyrektywom kar- 
telu, a ceny kalkulował by na godziwych 
podstawach. 

Ponieważ uruchomienie spółdzielczej 
cukrówni zapowiedziane jest w bieżącym 
jeszcze roku, spodziewać się należy zmian 
na rynku cukrowniczym. 


ZE ŚWIATA PRACY 


Gży dojdzie do strajku w fabrykach 
rękawiczek? Robotnicy zatrudnieni w 
fabrykach rękawiczek wystąpili pod a- 
dresem prze! łu z żądaniem uregulo- 
wania płac, wskazując, że są one wsku- 
tek stałej obniżki niewspółmiernie niskie, 
W wystosowanym w tej sprawie wniosku, 
związek robotników przemysłu rękawi- 
czarskiego domaga się podwyższenia płac 
o 50 prot. i zawarcia umowy zbiorowej, 
zastrzegając, że w razie nieuwzglednicnia 
powyższych żądań robotnicy podejmą 
strajk. Równocześnie skierowany został 
wniosek do inspektora Pracy o zwołanić 
konferencji i podjęcie rokowań o nową 
umowę zbiorową. 

Przed strajkiem w przemyśle kotóhó- 
wym. Robotnicy przemyslu kotonowego 
w związku z przewleknniem się rokówań 
a dodatkową taryfę na nówe artykuły pro- 
dük i niemożnością osiągnięcia poro- 
zumienia postanowiji z dniem 14 bm. po- 
diąć strajk. Na. odbytym wczoraj zgro- 
madzefiu postanowiono rówńocześnie wy- 
sunąć żądanie podwyższenia plac o 15 pro- 
cent. Obecnie w przemyśle kolonowym ža- 
drudniońych jest około 6500 rohotników. 
Związki zawodowe, zgodnie z uchwałą 
zgromadzenia robotników, podjęły jeszcze 
ostatnie próby złarodzenia zatargu, by nie 
dopuścić da strajku. 

Czy będzie strajk ogólny w przemyśle 
metalurgicznym? W  fobrykach mêta- 
lurgicznych Jarisza (Wodha 11) oraz Gin- 
tera (Katna 5) przewiekają sie strajki 0- 
kupacyjne. W związku z tym związek 
robotników przemysłu metalurgicznega 
obradował nad tą kwestią i postanowiono 
podjąć strajk ogólny w obronie robotni- 
ków wymienionych dwóch fabryk. Rów- 
i sunięte mają być żądania 
podwyższenia plac w całym przemyśle 
metalowym I zawarcia uinowy zbiorowej. 

Umowa z kelnerami i kuchmistrzamni, 
Wczoraj u inspektora pracy nastąpiło 
ostateczne podpisanie umowy zbiorowej 
ż kelnerami i kuchmietrzami, zatrudnio- 
nymi w przemyśle gastronomicznym. 
Właściciele cukierni układu nie przyjęły i 
w sprawie tej odbyć się ma odrębna kon- 
ferencja u inspekiora pracy. 


SYTUACJA STRAJKOWA 


Zlikwidowany strajk. Na odbytej 
wczoraj konferencji u inspektora pracy 
zdołano uzyskać porozumienie w sprawie 
strajku okupacyjnego we fabryce braci 
Rahziejewskich (Lipowa 4). Po zawarciu 
układu wczoraj robotnicy przystąpili do 
pracy. 

Strajk w wytwórniach swotrów. Strajk 
we wytwórniach swetrów czoraj rozsze: 
rzył się. Łącznie strajkuje 2400 robotni- 
ków w wytwórniach aweirów į we fabry- 
kach, wyrabiających fantazyjne wzory 
dziane, óraz około 8 chałupników, pra- 
cujących w lej dziedzinie wytwótczej, Ko- 
misja strajkowa przystąpiła wczoraj do 
inspektora pracy o zwołanie wspólnej 
konferencji oraz zawarcia układu. 


JUDAICA 


Chee żarobić na robótnikach 40 próc, 

W tkalni Berka Zilberborga, mieszczącej 
się przy ul. Rzgowskiej 26, ż racji żalega- 
nia w wypłacie zarobków, miały miejsce 
strajki robotników, Obecnie  Zilberberg 
wystąpił do Sądu Handlowego 2 propo- 
życją zawarcia układu z wierzycielafni i 
proponuje zapłacenie 60 proc, rzeczywi- 
stych  hależno: bez procentów i ko- 
sztów. Żadłużenie Zilberberga Wynosi 
106987 żł, aklywa zań 95288 zł, Zilbor- 
berg proponuje zapłacenie należności 60 
prot, w czterech ratach półrocznych I w 
ten sób po*uzdrowieniu finansów za- 
ulrżymać ciągłość produkrji oraz 
zmirudnić rob ików. 
Równocześnie jedna ż firm dostawców 
rstąpiła z wnioskiem o ogłoszenia upad- 
ści Zilberbergowi, ale wniosek ten nie 
został uwzględniony, 

O ile dojdzie do układu, niewątpliwie 
należności robotnicze zostaną uprzywiln= 
jowane, 1. zn. zapłacone w pełnych 100 
procentach. 


w 
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Pożnańia. 
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Na stebrnym ekranie 


„Maroko” 


Kino „Palace“ 


Film tem oglądamy nie no raz pierweży, 
vletlnno go już przed laty 1 mipełnie 
słlażenie zyskał wówczas arcyńziela, 
swoim czasie podnosiliśmy eprawę ożpłowych, 


ta- 
w 


4 umowa pom: 
iwórniami więcej moga być W 
I twk młode pokolenie, które Wówczia jeszcze 
n nie uczęszczało nie ma dziś WA 

i obod dhs 


naprawde 
„Maroko* niewatpliwie należy zaliczyć dò 
tej samoj, katogarii i oto z radością widzimy 
gò po upływie szeregu lat znowu. Jest to hi- 
storia miłośći młodej artystki afrykańskiego 
variete, która musiąła wybrać pomiędzy zako- 
w niej milionerem, a żołnierzem legii 
mskiej, Rolę kobiecą gra Mórlena Die- 
trich, a jej partnerami sn Adolf Mengou i Garri 
Cooper, Reżyserował ten film Stemberg, od- 
krywca Marleny, który właśnie w tym filmie 
fi rwszy wydobyć z niej wszyst- 
ne możliwości, Just to również 
źnych filmów. Cooperi, 
mt grywał główne role 
w obrwąch z życia eoybojów. A więc zo wszech- 
miar „Maróko* jest filmem pamiętnym... Nie- 
wapliwie młode pokolenie kihomanów powita 
gó z ontuzjażmom, a i nie jedon z dawnych 
bywalców pójdzie odświeżyć dawne wrażenia — 
powróci do tego klasycznego filmu tak, jak ię 
powraca do klasycznej książki czy sztuki tea- 
tralnej, mt. 
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KRONI KA PABIAN Ic 


WIELKI ODCZYT STRONNICTWA NA- 
RODOWEGO. Stronnictwo Narod. w Pa- 
bareo zę urządza w p Eg: a. bm. 
o godz. 12,15 w poł. w s ina atòs 
wego zebranie z referatem red. Jędrzeja 
Giertycha ż Warszawy nù: „Hiszpania bo- 
haterska'. Red. Jędrzej Giertych w ciągu 
trzech tygodni objechał wszystkie fronty 
wojny domowej w janii Wstęp na 
salę tylko ża okazaniem kart wstępu, któ* 
re nabyć można w sekretariacie Str. Na- 
rodowego przy ul. Pułaskiego 13/15 1 w 
lokalu „Orędownika”. 

KOMUNIKAT ZARZĄDU POW. S. N, 
W niedzielę, dnia 13 bm. o godz. 16 przed 
poł. odbędzie się w Łasku nadzwyczajny 
walny zjazd powiatowy Zarządów wszyst- 
kich Kół Str. Nar. ż pówiatu łaskiego. Na 
który obowiązani są stawić się wszyscy 
członkowi. 


e. 

Fożar, W czwartek ranp około godz. 9 
raho w Podstołach, gm. Wadlew wybucht 
groźny pożar w zabudowaniach suke. Mo: 
rawców. Spalił się dom mieszkalny. Stra- 
ty 68 Znaczna, 

„Dzień półdziełczości". W związki z 
dorocznym „Dniem Spółdziełezości”, któ- 
ry odbędzie się w niedzielę, dnią 13 bm. 
odbyło się zebranie Komitetu Obchodu, na 
którym omawiano program obchodu. Pro- 
gram obchodu jest następujący: zbiórka 
wszystkich spółdzielców, członków spól- 
dzielni, delegacyj sklepowych z własnymi 
sziandarami, sympatyków ruchu spól- 
dzielczego itd. nastąpi ò godz. 500 przed 
domem „Społem: przy ul. LŁaskiej %, 
skąd nastąpi wymarsz do kościoła N. M. 
P, na uroczyste nabożeństwo. Następnie 
pochód przez miasto. Po południu w miej- 
skim parku Wolności przy uł. Łaskiej od- 
będzie się wielka zabawa uldowa i dzie- 


twierdziła kontrola w sklepach ł 
wańsztatach rzeźnickich. W środę we wcze- 
Bńych kodzih: porannych  kicrównik 
Zw. Robotniczego przemyslu spożywczó+ 
go w Polsce p. Strusiński W., dokohał in- 
spekcji ystkich miejecówych sklepów 
į warsztatów rzeźnicz. i masarskich. 
Kontrola stwierdziła, że w wićłu zakła= 
dach przemysłowych zatrudniano pracow. 
ników po 16 godz. dziennie. Spisang 8 
reg prolokółów a winni przekroczenia 
przepisów pracy pociągnięci zóstaną do 
odpówiedzialnośćci _ karno-adminietracyj- 
nej. 


KRONIKA ZGIERZA 


Z Tygodnia P, C. K. Zbiórka uliczna 
ż ub. niedzieli na cele P, C. K. dała — 
34650 zł. 

Zjazd dekanalny. W środę, dn. 9 bm. 
w Zgierzu odbył gię zjazd  duchawień: 
siwa dekanatu zgierskiego. Obrady du- 
chowieństwa rozpoczęto utoczystym na- 
bożeństwem w kościele parafialnym św. 


Ka ñp, pa czym na plebanii pod prze- 
wodniciwem ks. kanonika dr. Antoniego 
Roszkowskiego odbyły się właściwe kons 
fefencje, W czasie kofferoneyj referaty 
wygłosili: O: gwardinn klaszioru 00. 
Wraneiszkanów w Łagiewnikach pod Zgie- 


rzem oraz ks, dr Sze 
prof. Lesiewicz. 

Zawiążują i rozwiązują — 
W swoim rzagić przy orga 
w Zgierzu żalożano (zw robotni- 
czą”, do której chciano ściągnąć masy ro- 
boin: „ Usilowania te widocznie ñie t- 
daly cię, bo Kierownik tej „sekcji” znany 
na gruncie miejscowym „sabato p 
toni Michalowski zwołał zebranie i nielicz- + 
nym członkom oświadczył, że „sekcję“ roz- 
wiązuje. Ano, nie udało się, 


epan Śmurzych i ka 


co dalej? 
i P, 0. W. 


| teo. 


| — Za ogłoś ania i reklimy: Antoni 


Boetarezenie piema. a abonenti nie mają prawa dom agania się niedostar- 


PLAŻA UZDROWISKO Łódź, Emilii 33 


Nagłówkowe słowo (tłusio) 15 groszy, każde 

dalsze słowo 10 groszy, 5 liczb = jedno ałowo, 

i. w. z, a = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło- 

szenie nie może przekraczać 100 słów. w tym 
5 nagłówkowych. 


Numer 1 


dnia 13 czerwca 1937 


zaprasza wszystkich spragnionych wody i świeżego powietrza, 


Na miejscu Łódki - Kajaki - Koncert - Bufet 


R 44570 


Znak oferty naprzykład: z 18924, n 2745, d 1790 
it d = 1 słowo. 
Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz. 1030, w soboty i dni przedówią- 
teczne przyjmuje się do godz. 9,46 


OGŁOSZENIA DROBNE 


Ogłoszenia wśród drobnych: f-Hamowy milimetr 30 groszy, 


Kto x firmy Colombus, Poznań 
DOMY - PARCELE Wrocławska 15 
Rowery 


kupuje, ten sie nie oszukuje. 
Dom 422904 


3 pokoje, kuchnia. ogrodem, 13 
mórg dzierżawy, przy Jarocinie, 
5200—., Otręba: Jarocin, Kilin- 
skiego 2. ma. 14 607 


Samochód 
limuzyna Chevrolet 6-cyfindrowa 
bardzo dobrze utrzymana tanio. 
Wojtczak. Ostrów (Wikp.). Sado- 
iwa. 3, m. 3. zd 1a 454 


Domek 


masywny, 3 morgi pszennej, bli 
sko stacji Chocisza, pow, Ja 

cin. 2300, Otreba, Jarocin. Ki- 
lińskiego zd 14 603 


Sprzedam 
ką Singera slup- 
chine) warsztat 
«ny Czersk, ul. Targo- 
18, Na odpowiedź znaczek, 
zd 14 700 


Piec kaflowy 
kominkowy artystyczny odpo- 
wiedni do pałacz, willi sprzedam 
korzystnie. Agencja Oredownika, 
Września pod 80. n 43.672 


kuźnia, 82 morgi pszennej ziemi 

z powodu starości, Cena, 15 000, 

gotówka, Znaczek na. odpowiedź. 
ferty Orędownik. Poznań 

zd 15 600 


Kamienicę 


TL ptr. podwórzem powodu pi 
dzialu dzieci sprzedam tanio — 

2000— Bilski, Poznań, 
b zd 15 501 


Dom 
pistrowy. balkonem. skl 
2 morgi buraczani 
Otręba, Jarocin. 
zd 143: 


Kilińskiego 2. 


Sprzedam 
dêem 2 pokoje oi 2, Kchnie, Mi 
morgi ogrodu. 
Poznań za lygia 7 


Willa 


Spłacza, czynszowa, komfortowa, 
pierwszej rel dochód _3 000, 
cena Tomala, Poznań, 

20 — 12! 


Piekarnia 


i cukiernia w pełnym biegu na 
sprzedaż. Oferty Orędownik. Po- 
znań zd 15 583 


Okazyjnie 

miyn razowy, kaszarnia, śrutow- 
nia handlow. — pewna ek 
Kamienica pastencja miasto powiatowe, Ma 
nowa piętrowa. cena 19000 zlo-[ 04% atie p -aT La 
tych, wpłaty 13000, — dochód 2 20 35113 
tya: rocznie. Bloch, Poznań, — 

leje Egzystencja 


Marciikanakera 15, 
zapewniona, skład kolonialno-de- 
likatesowy, towarem pelnym bie- 


zdg 15 


Willa gu, mieszkanie 3 pokoje 4200,— 
nowa pokoje morga ogrodu | 01757 Oredownik, Poznań 
cena wplaty  4,000,— a 
Czachorowski, Poznań, Święty 
Wojciech 30. zd 15 834 


RNA 


Dom 


'ę 
taśmową 700 m/m tanio sprze-! 
dam. Oferty Oredownik, Poznań 
zd 15 702 


Wiatrak 

biegu,  zabudowanie 
morgi ziemi sprzedam 
loszenia Orędownik, Po- 


Wydzierżawię 


piekarnie od zaraz. Adres wska- 
że Orędownik, Poznań zd 15 7; 


Gościniec 


w pelnym 


GORSAL . 


IDEALNY. 


Polecam EA PUDER MYDŁO „7 
korzystne kupna różnych domów achorowski, Po- pe 
gospodarstw rolnyc| = 
 „pziolkoć okolicy Plesxc- DLA DZIECI A 
Zgloszenia: Małolepszy. Ple- = z 
pas 250 R. Barcikowski S. A. Poznań 
hursczanych prey mieście. kolei, 
bez inwentarzy, objęcie, żniw 
CED AA Tai EF 
Resztówka oznań, Pocztowa 16, zd 15 158) mięta powiat. Jat 18, pragnie sie |uczciwych rodziców do _rześnło- 
75 oenar af Orędownik Diaan. Solerwa, -  BUISOTS 
odmiejs sześćdziesi: cukierni m. d oz s erwa. 
ŻW crimu Li miec, koje [Pesel AT 41% A 
ompletne inwentarze -24,000,— RET ies ko] 
wplata 13 000s Tomala. Poznań 500077 Kogteneki, Szofer NA 
Aleje Marcinko go 20. Pocztow. = rawo jazdy, do wszelkich > Poring fi 4 
wski ocztawa, i prawo ja: ję Świerków zła Wargowo. 
zd 15 670 zd 15 dów mechanicznych lat 24, kawi-|pow, Oborniki. zd 15 630 
aan A T | Czeladnik 
Ead CECE | ist R 
C 22. ZGUBY SĘ. piekorski _ obeznany 2 „piecem 
Ogrodnik . bartnik POLDI o E 
Prywatne zio: s% A owiec 14. md 15 708 
gospodarstwoń taka, torf. blisko! Skradziono kawaler. samodzielny „fachowiec, 
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65 WAR EL] 

Nienawiść jednakże znikła i prze- 
mieniłą się w straszną rozpacz, twarz 
jej z bladej zrobiła się siną, gdy Gerald 


biorąc ją zą rękę zapytał: 


| — Przyznaj mi się, Viviano, czyś 
ty niewinna w tej zbrodni? Czyś nie 
była wspólniczką czynu, za który teraz 
musisz pokutować? La 


Trucizna 


Gdy Gerald trzymał rękę Viviany 
w swej silnej dłoni, ona zachwiała się, 
jak osoba, będąca pod wpływem stra- 
szliwej zmory, i uczuła, że fatalne 0- 
szukaństwo, nad którego ukryciem 
przed światem tak bardzo pracowała, 
obecnie musi się wyjaśnić. 

Bezwiednie przebijała się w głosie 
Geralda gorzka ironia, choć widać by- 
ło, iż cierpiał nad tym, że sprawiać jej 
musi taką przykrość. Coś groźnego i 
przerażającego leżało pod gładką po- 
wierzchnią jego wyszukanej grzeczno- 
W dzieciństwie zawsze się oba- 
wiała gniewu i niezadowolenia Geral- 
da, bo jej nigdy nie pochlebiał, a obo- 
jętność jego sprawiała jej jakby ro- 
dzaj przykrości, w gruncie rzeczy na- 
wet przyjemnej. Gniewać się nigdy 
nie mogła na niego. 

Jego pogardliwa duma 1 chłód wy- 
woływały w Vivianie chęć pozyskania 
go sobie, bo były powodem nigdy nie 
spełnionych żądań i nienasyconego 
pragnienia. Gniewna, unosząca się i 
często niegrzeczna względem innych.. 
Viviana mogła by być miękka, jak 
wosk, w jego ręku, a pogarda jego nie- 
pokoiła ją, bo pragnęła być przez nie- 
go tylko chwaloną. 3 

Teraz życie zdawało się z niej ucie- 
„kać, nerwy jej były wzburzone, pow- 
strzymywała je siłą, aby nie wybuchły 
z całą gwałtownością; zwalczyłą ko- 
biecą słabość, i zmuszała się aby przy- 
znać się od razu do całej prawdy. 

Podniosła na niego błędny wzrok, 
taki, jakim patrzą ludzie nieprzytom= 
ni lub zatopieni w jakimś dziwacznym 
widzeniu. Straszny ból, jaki sprąwia 
rozczarowanie i upadek-ze szczytu ma- 
rzeń na ziemię, nie zdawał jej jeszczę 
przemówić. 

— Czemu mi nie odpowiadasz, Vi- 
viano? — zapytał poważnie, — Czemu 
nie chcesz przyznać się do wszystkie- 
go? 

Teraz w głosie jego było mniej ła- 
godności, a więcej wymówki; ton je- 
go był tak stanowczy, że wszelkie tłó- 
maczenia się i błagania były zupełnie 
zbyteczne. Nie pojął on jednak zna- 
czenia jej postępowania; zdawało mu 
się przez chwilę, że jest ono dowodem 
jej naturalnego w takim razie przera- 
żenia i niewinnośa. Czy była ona zu- 
pełnie fałszywą, czy też tylko tajemni- 
czość i niepewność otaczała jej młode 
lata? 

— Nie wiem, co to znaczy, nie mo- 
gę cię pojąć, kapitanie Mallandaine — 
rzekła, udając osłupiałą, ze ździwie- 
nia. Postanowiła już zachować się zu- 
pełnie biernie, nie przyznawać się do 
niczego i uciec do łez i błagań w osta- 
tecznym razie, gdy już innego ratun- 
ku nie będzie. — Nigdy nic nie uda- 
wałam, wcale nie mam ochoty poda- 
wać się za ofiarę t nie wiem, z czego 
się mam tłómaczyć, Proszę pana, puść 
moją rękę i daj mi przynajmniej ko- 
stać z przywileju wszystkich oskar- 
żonych „czyli pozwól mi wysłuchać o- 
pisu tej zbrodni, którą ty i ten czło- 
wiek uznaliście za stosowne mi zarzu- 
cić — powiedziała, wskazując ręką. na 
Boba trzęsącego Się z obawy i nie wie- 
dzącego, co począć z sobą. Obawa tak 
odurzyła zmysły Viviany, że” poruszy- 
ła się, jak we śnie, którega nie rozu- 
miała i któremu nie miało być końca. 

„Ten człowiek* skrzywił się wcale 
niezabawnie, jakby mu się ten sposób 
określenia jego osoby zupełnie nie po- 
dobały. Miał ochotę powstać na sło- 
wa swej córki, lecz ożywienie go opuści 
ło, gdy poczuł, że nogi zaczęły mu od- 
mawiać posłuszeństwa; wódka, którą 
pochłonął naczczo, miała bardzo gwal- 
towne działanie, to też, wyrzekłszy 
tylko kilka słów bez sensu i treści, u- 
siadł napowrót, chwytając się dla u- 
trzymania równowagi za marmurową 
statuę, stojącą. abok niego w rogu po- 
koju, Statua upadla z hałasem, kale- 
cząc Boba, który się skrzywił żalośnie 


i stękał z cicha, pocierając bolącą nogę. 
Gerald przypatrywał się wciąż swej 
narzeczonej. Czy zdumienie jej było 
prawdziwe, czy też tylko zręczność wy- 
trawnej, światowej kobiety zmuszała 
ją do ukrycia tego, co czuła, i do ra- 
towania się wszelkimi sposobami. 

Oddychała wciąż szybko, choć z 
mniejszą trudnością; nienawiść mar- 
szcząca jej blade czoło i zapadająca 
złośliwą iskrą oczy, ustąpiła zwolna 
przed gniewnem i purpurą wstydu. 

— A więc — rzekła błędnie, uwal- 
niając swą rękę z dłoni Geralda — 
powtórz pan zarzuty, które przeciwko 
mnie przygotowałeś, bo dotąd nie 
wiem, o co chodzi. Wykaż mi pan, w 
jaki sposób byłam winną, lub oszuka- 
ną, bo ja nic nie rozumiem. . Czy to 
ma być wyjaśnienie jakiegoś tajemni- 
czego postępku, w którym nie miałam 
żadnego udziału, czy też może — do- 
rzuciła ze zjadliwą ironią — wasza 
łaskawość, znudzona moją osobą, w ten 
sposób chce zerwać łączący nas stosu- 
nek, przekonawszy się, że przez cały 
ten czas serce jego było gdzieindziej, 
daleko ode mnie? 

'Tu Robert zamruczał głośno, czu- 
jąc, że mu krew ze zramionej nogi 
przecieka przez pończochę. 

— Odpowiedz mi tylko na jedno 
pytanie — rzekł znowu Gerald chłodno, 
ściągając brwi. — Dlaczego ten czło- 
wiek tu się znajduje i kim on jest, że 
sobie tak dużo wobec nas pozwala. 
Czemu słucha naszej rozmowy i ty go 
nie oddalasz? 

— Człowiek! fm! szczególnićjszy 
sposób odzywania się do mnie — za- 
wołał Bob, pod wpływem próżności i 
odurzenia wódką, zapominając o roz- 
sądku i ostrożności o tym, że miał u- 
chodzić za jakiegoś przedsiębiorcę. 

Viviana słyszała to nievgyraźne lecz 
groźne mruczenie, spojrzała, ze wście- 
kłością na starego, jakby chciała poz- 
bawić wzroku te nienawistne jej, na 
pół zamknięte, zaczerwienione oczy, 
i rzekła, zniżając głos, do Geralda. 


— A rodzaj włóczęgi, którego się 
pozbyć trudno — rzekł Gerald, przy- 
glądając się rysom Boba, któremu 
wiek nie nadał powagi ani spokoju. 

— Sługa, panie! Włóczęga, panie! 
Dam się powiesić, ale nie zniosę takich 
upokorzeń od nikogo. Nie! nawet, gdy- 
bym się miał za to jutro znaleźć w wię- 
zieniu. Pan nie masz prawa mi ubli- 
żać! — krzyknął Bob. — Ja jestem jej 
ojcem tej zarozumiałej bezwstydnicy, 
jestem Robertem Sidewinęg. 

Viviana wstrząsła, się na te słowa, 
oczy jej stały się mniej gniewne, a pa“ 
trzyły w przestrzeń z pewnym rodza- 
jem obłąkania. 

— 0 Viviano! nie bądź że tak po- 
nurą, jak Ofelia w swej trumnie — 
rzekł jej ojciec z politowaniem — nie 
Ran moje dziecko, sprawa już byłą 
straconą i przegraną, zanim ja w niej 
palce umoczyłem, 

Viviana drżała cała a podniosłszy 
ręce nad głową, zawołała gwałtownie: 

— Mój ojciec! To nie może być, co 
on plecie? 0! To nie do zniesienia. 
Geraldzie, mój najdroższy, ratuj mnie! 
Usuń ode mnie tę złowieszczą marę! 
Czyż możesz ty, któremu mój dobry, ko 
chający mnie ojciec tak ufał, że opie- 
kę nade mną tobie powierzył, słuchać 
spokojnie i znosić podobna wymysły 
od takiego, jak ten, człowieka. Wypędź 
aż mu milczeć, bo doprawdy zwa- 
riuję. — Straciła swój spokój i rzuci- 
ła się na szyję ukochanemu, myśląc, 
że czułością i tkliwością dużo jeszcze 
może zrobić, 

— Słowo honoru, ona jest do niego 
tak przywiązaną, jak niegdyś Marta 
Jane do mnie — zawołał niedyskretny 
Bob, zdejmując but i opierając się © 
poręcz sofy. — To zawsze tak z ko- 
bietami; tylko odsuń się od nich tro- 
chę i nie dbaj o nie, a głowę stracą dla 
ciebie. "F'tu' naprzykład, dziewczyna 
może wybierać z pomiędzy lordów i 
książąt, a uczepiła się dumnego ofice- 
ra, który prawie jej nie chce. 

Gerald pragnął obejść się z Vivianą 
z jak największą delikatnością. Nie 
mógł być względem niej srogi, bo znał 
ją od tak dawna i lubił do: 
wprawdzie uczucie, jakie miał dla niej, 
było dalekie od miłości, ale był to ro- 
dzaj braterskiego życzliwego przywią- 
zania, które go zniewalało do wyro- 
zumiałości. Przy tem zjednywało go 


— nie zniosę takich 


— Pytasz o niego — zapytała, wska- 
zując Roberta. — To stary, dużo poz- 
walający sobie sługa, którego mój dro- 
gi ojciec lubił niezmiernie. Rozpił się 
na starość, ale, ze względu na ojca, nie 
mogę być dla niego, jak. dla innych, 
surową. Wiesz, jak pan Branscombe 
miewał czasem dziwne fantazje i u- 
podobania; popsuł tak starego, że teraz 
ten robi tu, co mu się podoba 


upokorzeń — 


dla niej to, że biedny jego oszukany 
przyjaciel, Bernard Branscombe, ko- 
chał ją i uznawał przez tak długie la- 
ta za córkę. 

Miał nadzieję, że Viviana nie nale- 
żała do tego spisku, że «nie wiedziała 
o zbrodni i oszukaństwie i miała się 
przez całe życie za prawdziwą wła- 
ścicielkę wszystkiego. Ostatnimi cza- 
sy mogly ją dolatywać gluche, nie- 


ŻZ ANGIELSKIEGO 


pewne wieści, dotyczące tej tajemnicy, 
lecz ona w to nie wierzyła! Drżał 
przecież na tę myśl, bo czuł, że w ta- 
kim razie honor nakazywałby mu 
przy niej pozostać. 

— Dlaczegóżbym miała sobie coś 
wyrzucać, gdy nie wiedziałam o tym, 
co mi mówicie do tej chwili — szlo- 
chała zanosząc się od płaczu, zarzu= 
ciwszy swe białe ramiona na szyję 
narzeczonego. — I czemuż to nieszczę-, 
ście spadło ną mnie w przeddzień 
prawie mojego ślubu! — dodała przy- 
pominając sobie dziury w welonie 
i życzliwą uwagę Georginy. Obawiała 
się w tej chwili bardziej jeszcze ©- 
strych uwag modnego świata, niż u- 
traty narzeczonego. — Czemuż — Zas 
lkała namiętnie, zwracając się do Bó- 
ba, który zachęcony szczęśliwym zdję* 
ciem buta miał już ochotę pozbyć się 
i kamizelki — czemu, gdy widziałeś, 
że szczęście i radości mojego życia leżą 
na twej dobrej woli i łasce, nie przy- 
szedłeś wcześniej zamiast teraz ścigać 
mnie z wyżyn upojenia i tarzać w bło+ 
cie w chwili największej dla mnie ra- 
dości i tryumfu? Com ci zrobiła, czym 
zasłużyłam na to, że przychodzisz w, 
przedostatniej godzinie i swoją obec- 
nością, swymi słowami dowodzisz ja< 
kiejś nieznanej dotąd tajemnicy, oszu+ 
kaństwa i kłamstwa, Gdy mnie wstyd 
i hańba czekały, czemu odkładałeś 
dzień odkrycia ich światu, abym była 
zydzona? Czy pragnąłeś doprowa- 
mnie do szaleństwa odbierając mi 
mojego przyszłego męża? O, mój uko- 
chany! Mój najdroższy! — zawołała 
widząc, że jakieś groźne postanowienie 
wyryło się na ponurym, zmarszczonym 
czole Geralda — nie porzucaj mnie, nia 
zrywaj ze mną dla nieprawdopodob- 
nych słów jakiegoś nędznika! Cóż ja 
na to poradzić mogę, jakiż grzech po- 
pełniłam, abyś mnie karać mógł tak 
surowo? Naucezyłeś mnie tak kochać , 
siebie! Jakże, o wielki Boże, zdołam 
Ś jężar mojego, pozbawio- 
cia bez ciebie? — Osu- 
nęła się na ziemię u stóp jego znęka- 
na, przygnieciona cierpieniem, lecz 
zerwała się po chwili i uczepiwszy 
znów drobnymi rączkami jego szyi 
zawisła tak bezwładna. Rozpuszczone 
jej włosy osunęły się na ramiona, łzy 
zalewały oczy, nie umiała być dłużej 
zimną i stąnowczą, nie potrafiła juź 
zapanować nad sobą. Straszliwa tas 
jemnica, którą tak pragnęła ukryć, co 
wszystkie radości jej młodego życia 
obróciła w nędzę i rozpacz, nieszczę- 
ście i niełaska świata i losu, która 
odsuwała od siębie, jak mogła, staran- 
nie odgrywaną komedią, spadły na 
nią przez nieprzytomne słowa pijaka 
Jakże ona błagała Boga i modliła się; 
aby wiadomość o jej niskim urodze- 
niu i pochodzeniu nie doszła do ni- 
czyich oszu zanim nie zostanie żoną 
Geralda. 

— Powiadam ci jeszcze raz, żeś 
moją. córką, Viviano; nie zaprzesz się 
tego, bo wiesz o tym lepiej ode mnie; 
płaciłaś mi za milczenie, a teraz udas 
jesz, że mnie nie znasz — zawołał Bob 
nieprzytomny. — Chodź tu i pocałuj 
swego starego ojca. Marta Jane była 
zawsze złośliwą i chytrą jak lis; na= 
zywałem ją moją starą żmiją... hat 
ha! ha! nie lubiła tego, — Podniósł 
i pocałował biust, przez niego samego 
z piedestału strącony. — No, no, nie 
bądź tak dumną i ja nie jestem zaro- 
zumiały, choć... choć urodziłem się 
dżentel... dżentelmenem. Przykro mi, 
żeś zmartwiona, moja dziewczyno; 
najlepiej będzie udać się do sądu; tam 
oni nam najlepiej poradzą. Nie wyj- 
dziesz wprawdzie za kapitana, ale 
możesz mu wytoczyć proces o niedo- 
trzymanie obietnicy. 

— Nędznik! zawołała Viviana, 
wyprowadzona z cierpliwości widząc, 
że stary chodzi wciąż po pokoju zata- 
czając się. 

— Nie draźnij mnie, moja droga; 
wyglądasz na strasznie złośliwą istotę. 
Nie tak, jak moja słodka i spokojna 
Galatea; podobna ona do Nelly Ray- 
mond, tej samej, która przyszła raz, 
gdyśmy siedzieli u Diggorego do ober- 
ży pod jeleniem. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


Napór żydowski na Śląsk 


Sląsk czeka na polskich kupców 


Katowice, w czerwcu. 
Jak powszechnie wiadomo w końcu 
bieżącego miesiąca odbędzie się w Kato- 
wicach olbrzymi zlot Sokolstwa Polskiego. 
Będzie to niewątpliwie wydarzenie 
miary niezwykłej dla Śląska i jego ludu 
bohaterskiego, który wolę należenia do. 

Polski przypieczętował krwią serdeczną. 
Śląsk znajduje się w przededniu wyga- 
śnięcia konwencji genewskiej. Upływa ona 
z dniem 1 lipca. Do tego terminu winni 
się wynieść ze Śląska wszyscy obywatele 
niemieccy, którzy optowali na rzecz Nie- 


miec. W ostatnim czasie wyjechała spora 
ilość tych optantów z Polski. 


Gmach Teatru Miejskiego im. St, Wy- 
spiańskiego w Katowicach. 


Na Śląsku dokonywuje się stale proces 
odniemczania. O ile natomiast maleją pod 
wielu względami wpływy niemieckie, o 
tyle wzmaga się fala napływu żydowskie- 
go. Stolica Śląska, miasto Katowice, za- 
żydziło się w ostatnich czasach niebywale. 


Żydzi na Śląsku. 


Żydzi cisną się szczególnie do dużych 
miast, jak Katowice i Chorzów. W Kato- 
wicach centrum handlowe miasta, a więc 
ulice: Marsz. Piłsudskiego, 3-go Maja, Pie- 
rackiego i Dyrekcyjna, pokryte jest gęsto 
żydowskimi sklepami. 

Żydzi opanowali niemal w zupełności 
całe dziedziny handlu, jak handel hurto- 
wy owocami i warzywami, handel bła- 
watami, handel obuwiem i przyborami 
szewskimi. 

W żydowskich rękach znajdują się 
przeważnie sklepy z branży delikatesowej, 
kina i składy z konfekcją damską. W. Ka- 
towicach nie ma ani jednej polskiej ka- 
wiarni z koncertem. Składy z kapelusza- 
mi damskimi, znajdujące się na ul. Ko- 
chanowskiego, są całkowicie w posiadaniu 
żydów. 


Śląsk czeka na polskich kupców. 


W tych warunkach narzuca się społe- 
czeństwu polskiemu na Śląsku koniecz- 
mość walki stanowczej z naporem żydow- 
skiej fali. Zaczyna się rodzić w coraz 
większym zakresie zdrowy odruch samo- 
obrony narodowej. Rośnie zrozumienie po- 
trzeby popierania wyłącznie polskiej wy- 
twórczości i polskiego kupca, 

Ale tu powstają trudności. Jak wynika 
z kilku powyżej podanych rzutów, handel 
w takich ńp. Katowicach jest w wielu 
dziedzinach opanowany niemal całkowicie 
przez element żydows. Społeczeństwo 
polskie w takiej sytuacji nie zawsze ma 
możność zaopatrywania swych potrzeb w 
sklepach polskich. 

Ten brak polskich sklepów musi być 
usunięty. W tym zakresie ważną rolę do 
spełnienia ma Wielkopolska i Pomorze. 

Kupcy wielkopolscy zresztą zaczynają 
już do Katowice napływać. Poznańczyk 
Chojnacki założył sklep -z bławatami. 
Pracownik znanej firmy poznańskiej M 
chała Rotnickiego wykupił skła: 


Pracę narodową na ziemi śląskiej Krze 
wi Obóz Wszechpolski. Jego znaczenie co- 
raz silniej uwidacznia się w życiu Śląska. 

Trwałym dorobkiem Obozu Wszechpol- 
skiego jest zwrócenie uwagi Ślązaków na 
grozę niebezpieczeństwa żydowskiego i 
wyrażne rzucenie hasła o niezależność 
gospodarczą żywiołu polskiego. (j. wye. 


i jego współczesnych żywotnych zagad- 
jeń. Teatr miejski im. St. Wyspiańskiego 
dożony wije również objazdów prowincji 
śląskiej. Organizowane gą też koncerty 
symfoniczne i działa Instytut Muzyczny. 


Ruch narodowy. 


Jak wiadomo Stronnictwo Narodowe 
zostało na obszarze Śląska rozwiązana. 


katesami z rąk obcych. Wielkopolanom 
tym doskonale się powodzi. 

Z pełnym poparciem miejscowego spo- 
łeczeństwa spotka się każdy polski kupiec, 
który dokona wyłomu w żydowskim mu- 
rze placówek gospodarczych. 

Niechaj więc kupcy wielkonolscy I po- 
morscy zainteresują się terenem Śląska. 
Niechaj zapoznają się bliżej z tumtejszy- 
mi warunkami, a przekonają się, ile jest 
na ziemi śląskiej do zrobienia w zakresie E 
pracy nad usamodzielnieniem i uwolnie- f ; 
niem handlu z pod obcych, nade wszystko 
żydowskich wpływów. 

Rzutcy polscy kupcy, a takimi są Wiel- 
kopolanie i Pomorzanie, mają na obsza- 
rze Śląska wiele do zrobienia i wdzięczne 
pole do wykazania swej żywotności. 


Zażydzenie stanu lekarskiego. 


Po włączeniu Śląska w obszar Rzeczy- 
pospolitej praca społeczno- organizacyjna 
lekarzy Polaków miała na celu odniem- 
czenie stanu lekarskiego. Usiłowania te 
osiągnęły zamierzony cel, bowiem obec- 
nie na terenie Śląskiej Izby Lekarskiej 
jest tylko 28 lekarzy Niemców wobec 3% 
Polaków. O ile natomiast nastąpił odpływ 
i zmniejszenie odsetka Niemców, o tyle 
zaznaczył się wyraźnie proces zażydzania 
stanu lekarskiego na Śląsku. W 1%6 r. 
statystyka miejscowej Izby Lekarskiej 
wykazała 91 żydów lekarzy. 

Lekarze Żydzi ciągną przede wszystkim 
do dużych ośrodków i skupiają się głów- 
nie w Katowicach, a także w Chorzowie. 
Lekarze Polacy przystępują do coraz bar- 
dziej stanowczej kontrakcji. 


Życie kulturalne Katowic. 


Żywą, działalność kulturalną prowadzi 
Towarzystwo Przyjaciół Nauki na F 


y R a MŁODZIEŻ. PORTUGALII 
pozostające pod kierownictwem prezesa | 'W Lizbonie odbyła się ostatnio manifestacja młodzieży, 
ke. kan. Emila Szramka. Instytut Śląski 


zajmuje się badaniem przeszłości Śląska 


Po zgonie Rockefellera — Mellon 
najbogatszym człowiekiem Ameryki 


ry Ford f jego eyn, na trzecim Edsel, dab- 
sze miejsca zajmuje rodzina Du Ponte, 
podobnie, jak Rockefeller, pochodzenia 
francuskiego, zajmująca na liście tow: 
rzyskiej pierwsze miejsce dla głębokiej 
kultury, jaką odznaczają się jej członko- 
wie. W. hierarchii bogaczów amerykań- 
skich spadkobierca zmarłego multimiliar- 
dera, John Rockefeller, junior, zajmuje 
piąte, a słynny król dziennikarzy amery- 
kańskich — Hearet szóste miejsce. 

Na dalszych miejscach znajdują się po- 
za granicami Stanów Zjednoczonych pra- 
wie nieznani: bankier nowojorski Georges 
F. Baker, którego ojciec był wspólnikiem 
'Pierpont Morgana, O Bakerze opowiada- 
ja. że w tym roku wziął swój pierwszy ur« 
lop pó % latach nieprzerwanej pracy. Po 
Bakerze idą: słynny magnat kolejowy 
Frederick H. Prince z Bostonu i Artur Č, 
James, człowiek, który odziedziczył po oj- 
cu swym znaczny majątek i powiększył 
go kilkakrotnie zręcznymi operacjami spe- 
kulacyjnymi. Oprócz wymienionych po- 
wyżej. żyje w Ameryce jeszcze 38 ludzi, 
których dochód roczny przekracza milion 
dolarów. 


zorganizowanej w. azer. 
gach tzw. „Mocidade“. Na zdjęciu kompania sztandarowa narod. organizacji mło- 
dzieży portugalskiej, 


Po zgonie Rockefellera dotychczasowy 
układ skali najbogatszych ludzi w Ame- 
ryce uległ nieznacznym przesunięciom. 


Pierwsze miejsce na liścię multimilione- 
rów amerykańskich zajmuje obecnie An- 
drew Melon. Na drugim miejscu stoi Hen- 


130-letni starzec wśród 112 dzieci, 
wnuków i prawnuków 


W małej jugosłowiańskiej wiosce We- | 


wnuków i pra- prawnuków. Rzezki eta- 
rzec wykonuję dziś jeszcze lekkie prace w 
pólu i sam rabie drzewo 7 lesie, Codzien- 
nie poza tym staruszek odbywa 3 lub 4- 
godzinnne przechadzki. 


Przyjęcia u króla Danii 


Król Chrystian X ubolewa często nad 
przesądami klasowymi swych poddanych. 
Mimo demokratycznego ustroju, obywate- 
le jednej klasy niechętnie spotykają się z 
obywatelami klasy tak zwanej. „niższej“, 
Król, licząc się z nastrojami swych podda- 
nych, wydaje co roku przyjęcie dla każdej 
z poszczególnych klas społecznych. Co naj- 


liki Rybar na północ od skutari żyje wie- 
śniak Bahtijar Kozan, który, według za- 
pisków tamtejszej muzułmańskiej gminy 
wyznaniowej, liczy obecnie 180 iat, Kozan 
twierdzi, że ma 132 lata. Zapytany przez 
dziennikarzy o tajemnicę tak długiego ży- 
cia, Kozan oświadczył, że lubi dobrze zjeść 
co najmniej 5 razy dziennie. Często spoży- 
wa jeszcze jeden posiłek w nocy. Bahtijar 
Kozan był dwa razy żonaty. Jego najstar- 
szy syn zmarł w wieku 105 lat, reszta 
„dzieci* w wieku 80 do 90 lat jeszcze żyje. 
Kozan święcił niedawno swe uródziny 130, 
jak chce gmina, 13% — jak twierdzi sam, 
w pelnym zdrowiu, otoczeniu 112 dzieci, 


ciekawsze, przyjęcia te odbywają się dla 
każdej kategorii w innym zamku. W rezy- 
dencji królewskiej w Amalienborg odby- 
wają się przyjęcia dla mężów stanu, w 
Sorgenfri dla wysokich urzędników 
dworu i członków rodziny królewskiej, w 
Marsaliborgu — dla wysokich funkcjona- 
riuszów państwowych, w Fryderikenborg 
— dla arystokracji, a w Skagen — dla niż- 
szych warstw, a zwłaszcza dla cyganerii 
artystycznej, która cieszy się szczególny- 
mi względami króla. 


Mgła niszczy budynki 


Niemieckie czasopismo dla chemików 
ogłasza ciekawy artykuł jednego z wybit- 
nych uczonych niemieckich, członka 
związku chemików, o szkodliwym wpływie 
mgły na budynki i wszelkiego rodzaju 
konstrukcje. Mgła, zwłaszcza w wielkim 
mieście i w ośrodkach przemysłowych, po- 
siada większy niż zazwyczaj procent zá- 
wartości kwasów. Wskutek długotrwałe- 
go działania mgły, jest ona szczególnie 
szkodliwa dla budynków, ze względu na 
rozkładowe działanie zawartych w niej 
kwasów, zwłaszcza dwutlenku siarki SOs 
i węgla. Szkodliwy wpływ mgły wynika 
również stąd, że nie dopuszcza ona do roz- 
proszenia się szkodliwych gazów w powie- 
trzu, Zawartość dwuiienku wegla we mgle 
tendyńskiej wzrasta w miana sostnienia 


mgły z 0,04 do 0,14 pet 3 


